Redakcfa I Administrac'a; ŁódŁ—AI. Kosciuszki Ne. 29 tel. 100-99 
Redaktor przyjmuje od godz 17—19. Rękopisów mie zwraca się. Administracja 
czynna od godz. 9 do 13 lod 19 do 13, Konto w Banku Społem, oddział w Łodzi 40 
Wydawca, Łódzki O.K.R. P.P.S. Redaktor odpowiedzialny: Wincenty STAWIŃSKI 


ODZIAN 


ORGAN PPS. 


Rok XXI 


Polityka kapitulacji 


Rządu angielskiego p. Chamber;aina 


‘Z wczorajszej audycji wieczornej 
radia angielskiego został skreślony 
odczyt, który zawierał ostre ataki 
pod adresem kancierza Hitlera oraz 
szęfa rządu włoskiego Mussolinie- 
go. Odczyt ten miał być wygłoszo- 

„ny przez dwóch posłów Labour 
Party Wedgwooda i Saltera. Jest 
to pierwszy skutek polityki kapitu- 
lacji Rządu Chamberlaina, 

€ > 

"Winston Churchil poruszył w 
przemówieniu wygłoszonym w lon 
dyńskim klubie konstytucyjnym 
kwestję ustąpienia min. Edena z ga 
binetu, przyczym ostro skrytyko. 
wał nowy kurs zewnętrzno polity- 
czny rządu angielskiego. Zdaniem 
Churchila reprezentowany przez 
premiera Chamberlaina i jego mi- 
nistrów nowy kierunek polityki za- 
granicznej zakończy się z całą pe- 
wnością niepowodzeniem. Wiele 
objawów wskazuje na to, że roko- 
wania z Włochami zakcńczą się 
jedynie wymianą grzeczności dy- 
plomatycznych. „Jakkolwiek bar- 
„dżo.pragnąłbym doprowadzenia do 
porozumienia z Włochami, oświad. 
czył Churchil, nie sądzę, by po. 
myślny wynik tych rokowań był w 
stanie zrównoważyć wydarzenia 
ostatnich dni*. Churchil w prze. 
mówieniu swym ostro zaatakowal 
Włochy i Niemcy i wypowiedzia! 
się bez zastrzeżeń za Edenem i je- 
go oceną położenia międzynarodo. 
wego. 

zw 


Przewodniczący frakcji liberal- 
nej w Izbie Gmin sir Archibald Sin 
clair wygłosił wczoraj wieczorem 
przemówienie w Woodgreen, w któ 
rym w ostrych słowach zaatakował 
politykę Chamberlaina w związku 
z ostatnimi wydarzeniami. Mówca 
ERTER 


twierdził, że polityka Chamberlai. 
na jest zdradą Ligi Narodów i od- 
stępstwem od linii nakreślonej pod 
czas ostatniej kampanii wyborczej. 
Zwycięstwo konserwatystów w 0- 
statnich wyborach należy — zda- 
niem Sinclair'a — przypisać w 
pierwszym rzędzie obronie polityki 
Ligi Narodów. Mówca nazwał pró- 
by zbliżenia z Włochami rzeczą 
niebezpieczną. 


BUTLER NASTĘPCĄ 
CRANBORNE. 

Następcą podsekretarza stanu w 
Foreign Office na miejsce lorda 
Cranborne, który ustąpił wraz z 
ministrem Edenem, został mianowa 
ny dotychczasowy podsekretarz 
stanu w ministerium pracy Ryszard 
Austin Butler, Należy on do najwy- 
bitniejszych polityków konserwaty 
wnych młodszej generacji. 
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Raidy lotników chińskich na wybrzeża Japonii 


Wojna w powietrzu 


Japonia zaskoczona atakami chińskich samolotów 


Agencja Havasa donosi: 5 sa- 
molotów chińskich, piletówanych 
przez „zagranicznych legioni- 
stów“ bombardowalo wczoraj 
Hsinhsiang, miejscowość polożo. 
ną na pófnoc od Szengczeu, nisz- 
cząc dwa stojące na dworcu po- 
ciagi z amunicją oraz kilka samo- 


hitler upomina się o kolonie 


i grozi niezależnej prasie międzynarodowej 


Kanclerz Hiler wygłosił wczo- 
raj przemówienie na zebraniu da- 
wnych „bo'owników”: partii naro- 
dowo - „socjalistycznej, w któ- 
rym podkreślił na wstępie stanow 
cze żądanie Niemiec zwrotu ićh 
kolonij. | „sł 

W dalszym ciągu zajmował się 
kanclerz ponowhie sprawą wro- 
ciej pronaoandy modzvnarodowe! 
prasy, która — jak stwierdził — 


w Ameryce 


Według ostatnich obliczeń licz- 
ba bezrobotnych w. Si«nach Zjed- 
noczonych wzrosła od poiowy gru- 
dnia 1937 r. do połowy stycznia r. 
b. o 1.300.000. Zasiłki wypłacane 
bezrobo'wym wynoszą około 20 
milionów dolarów tygodniowo, a 
ogólna liczba bezrobotnych wed- 
ług danych nieoficjalnych wynosiła 
w grudniu 1937 r, 8.900. 


przeciwko obecnej polityce Anglii 


Wiadomości o zamiarze Włoch 


Gabinet egipski zdecydowal 


wysunięcia kwestii udziału włos |wczońj zwrócić się do rządu W- 


kiego w kontroli Kanału Sueskiego 
w przysziych rokowaniach włosko. 
angielskich wywołały wielkie poru 
szenie w Egipcie, gdzie koła poli. 
tyczne sprzeciwiają się jakiemu. 
kolwiek ukladowi W. Brytanii z 
Włochami kosztem Egiptu. 


Płonąca 


Brytanii z żądaniem, aby na pod- 
stawie art. 6 traktatu angielsko . 
egipskiego Egipt dopuszczony z0- 
stał do współudziału 'w rokowa- 
niach włosko - angielskich wobec 
tego, że tematem dyskusj będą 
sprawy obchodzące najbliżej Egipt 


granica 


170 incydentów na granicy sowiecko-mandżurskiej 


Wediug oficjalnych danych ogto- 
szonych przez wiadze mandźurskie 
wydarzyło się w ub. roku 170 incy- 
dentow granicznych, z czego au 
wschodniej granicy Mandżukuo za- 
notowano; 354 wypadki nielegalnego 
przekroczenia granicy, 16 wypad- 
ków nalotu samolotów sowieckich 
na Mandżusuo. 46 wypadków niele- 
galnego uwięzienia obywateli man- 
iżurskich przez wladze sowieckie, 
28 wypadków ostrzeiania mandżuc- 
skich patroli granicznych oraz 8 in 
nych incydentów. Na granicy  96t- 
nocnej zanotowano: £ wypadki „rze 
Kroczenia granicy. 10 wypadków u- 
10 wypadków osirzeiania patroli gra 
więzienia obywateli mandżurskich. 
Na zachodniej gramey zanotowano: 
+ wypadki przekroczenia granicy, Ż 
saadki uwięzienia obywateli, 5 wy 


padków ostrzelania patroli. Na gra- 
nicy pomiędzy Mandżukuo a Mon- 
golią wewnętrzną zanotowano: 14 
wypadków nielegalnego przekrocze- 
nia granicy. $ naloty samolotów so- 
wieckich, 4 wypadki uwięzienia oby 
wąteli mandżurskich oraz 2 wypadki 
ostrzelania patroli granicznych. 

Od 1 stycznia b. r. nie zanotowa- 
no ani jednego wypadku nie legalne 
go przesroczenia granicy ze strony 
sowieckiej, Natomiast władze man- 
dżurskie skonstatowały zakrojoną 
na szeroką skalę działalność szpie- 
gowską w Maundżukuo. Ponadto wia 
dze 'mandżurskie stwierdziiy, że so- 
wieckie samoloty wojskowe, przela- 
tujące granicę mandźurską, bardz: 
często przybierają zewnętrzny wy- 
gląd somiolotów pocztowych. 


nie potrafiła nawet odczekać o- 
śmiu dni od wygłoszonej w dniu 
28 lutego mowy, by nie ponowić 
swych kłarmwych ataków na 


Lord 
Fialifax 


Q nowym angielskim ministrze 
upraw, zagranicznych, lordzie Ha 
lifaxie , pisze w „Daily H-rald* 
znany publicysta i pisarz Harold 
Laski: | 

„Lord Halifrx jest wielkim nie- 
bezpieczeństwem dla pokoju euro: 
pejskiego, porastważ on nie zdaje so- 
nie sprawy, jak ściśle powiązane są 
ze sobą pokój i iastytucje demokia- 
tyczne. 

Wszystkie jego ruchy będą szla- 
chetne Wszystkie jego słowa będą 
pokojowe. Ale, krek za krokiem, kę. 

, dzie odstępował twierdze demokra- 
cji. On będzie je zdradzał po dżen: 
telmeńsku. On będzie nas wciąwał 
do obozu faszystowskiego w naiwnej 
wierze że walczy w obronie demo 
kracji. 

Zapłacimy w końcu grubą cenę ze 
jego czysty charekter i piękno mo- 
ralne jega życia wewnętrzuego. 

Bo przesłanką jego czynów jest 
absurdalny poglą.., że można poży: 
skać dyktatorów dla rzeczy, których 
zmiszczenie jest kwestią ich bytn*. 
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„Krasnaja Gazieta“ donosi, że 
mało znany dotychczas dowódca 
dywizji Chosin został wyznaczony 
czasowo głównym dowódcą Lenin- 
gradu, w. miejsce b. dowódcy Dy- 
bienki, który „zaginął“. Dybienko 
jest najstarszym z działaczy komu 
nistycznych i kilka lat temu ożenił 


Niemcy. Potrafimy z tego jednak 
wyciągnąć naukę — oświadczy! 
kancierz Hitler — i wystąpimy 


wkrótce energicznie przeciwko ży 
dowstim ~  "gacznm w Niem- 
czech, Wiemy bowiem, że mają 


oni swych przedsta..icieli * -mię» 
dzynarod wkach i stosownie do 
tego będziemy z nimi postępo- 
wać", 


Palestyna na wul 


lotów japońskich na lotnisku, Sa. 
moloty ciińskie nie penósiszy ża. 
drzgo Szwarku powróciły do 
swych baz. 

Możliwość ataku lotniczego na 
pozycje japciskie pod Szangha- 
jem skioniła wiadze do podięcia 
środków ostrożności. Ostatni atak 
samolotów chińskich na bazy ja- 
pońskie na Formozie dowodzi, że 
lotnicy chińscy poczynili niewąt- 
pliwie postępy w lotach długody- 
stansowych. Japońskie koła fache- 
we twierdzą, że Chińczycy uiszv. 
mali ostatnio pewną ilość bom. 
bowców nanowszej konstrukcji, 
wyprodukowanych w Anglii. Sa- 
molety te mogą rozwinać bardzo 
wielka srTybtość. 

Z Taihoku na Forticzie nade- 
szły bliższe szczegóły środowego 
bombardowania tego miasta oraz 
miasta Szikuto przez lotników chin 
skich. Z wiadomości tych wynika, 
że prawie cafa ludność miasta znaj 
dowała się na ulicach, korzystając 
z pięknej, słonecznej pogody, gdy 


wkrótce po godz. ll.ej ukazało 
Się wysoko na jasnym niebie kilka 
naście czarnych punkcików. Część 
iudności twierdzi, iż już wiedy sły „ 
chać było głuchy warkot samolo- 
tów, Wkrótce potym samoloty chiń 
skie zniżyły lot i rezpoczęły bom- 
bardowanie miasta. W . Taihoku 
wyrządziły eksplozje bomb. naj” 
większe szkedy w trzech punk- 
tach. jednym z nich jest blok do. 
mów Eiboku w dzielnicy Szozan- 
szo, drugim okolice pola ryżowe- 
go pod miastem, trzecim zaś budy 
nek eiektrowni, Na ulicy w po” 
bliżu elektrowni zostało zabitych 
7 osób, w tym kobiety i dzieci. W 
pobliżu pola ryżowego jedna 050- 
ba zostają zabita na miejscu, dru- 
gą zaś zmarła wkrótce po prze- 
wiezieniu do szpitala. 14 Osób 
jest rannych, z czego 5 ciężko, W 
trzecim punkcie, w pobliżu Eiboku 
została zabita 6-letnia dziewczyne 
ką oraz 5 kobiet z jednej ł tej sa= 
mej rodziny. 


ikanie 


150.009 osób aresztowano—sstki domów zburzono 


Z Jerozolimy donoszą, że zwią-|z powodu uwięzienia gospodarzy 


zek kobiet arabskich dla obrony 
praw Palestyny, po dwóch prote- 
stach złożonych ħa ręce wysokie- 
go komisarza angielskiego, zamie- 
rzą obecnie rozesiać do wszystkich 
organizacyj muzulmańskich memo- 
riał o warunkach w jakich żyje lu- 
dność palestyńska. Według danych 
związku za okres od jesieni ub. r 
z górą 150.000 osób zostało zatrzy 
manych (często całymi osadami), 
w tym ok. 7000 aresziowanych na 
czas ponad jeden miesiąc. Ilość po- 
wieszonych į zmariych w więzieniu 
wynosi już 17.cie. Ponad 100 do- 
mów zostało zburzonych przez eks 
pedycje karne lub runęło, przy bu 
rzeniu domów sąsiednich. Wielka 
ilość pól i ogrodów leży odłogiem 


zaginął? 


się z obecną przedstawicielką S6- 
wietów w Szwecji panią Kolłontaj 
Były dowódca główny okręgu wo- 
jennego republiki biatoruskiej, któ- 
ry zajął to stanowisko zaledwie 
parę miesięcy temu po rozstrzela- 
nym Uborewiczu — jak mówią — 
również zaginął. 


Japońskie wydatki wojenne 


Same pożyczki wynoszą 3 miliardy 


W dniu 15 b. m. wypuszczono 
w Japonii dalszą transzę bonów 
skarbowych na sumę 300 miln. jen 
na poktycie kosztów wyprawy 
chińskiej. Razem z tą transzą 
emitowano dotychczas w Japonii 


w związku z wojną na Dalekim 
Wschodzi, bonów skarbowych na 
sumę 2.420.000 jen. Poza tym na 
pokrycie niedoboru budżetowego 
w r. 1937/38 będzie zmuszona 
Jrponia wypuścić jeszcze bony 
na sumę 564 miln. jen. 


lub kolektywnych kontrybucyj na- 
kiądanych przez władze, a na po- 
krycie których policja i wojsko 
ściąga pieniądze w gotówce, za- 
bierą bydło i wszelki dobytek. 


Sąd wojskowy w Jerozolimie wy 
dał nowy wyrok śmierci na pewne- 
go Araba, oskarżonego o zamot- 
dowanie inżyniera Żyda. Inny Arab 
został skazany na 7: lat więzienia 
za posiadanie-nielegalnej broni. 


Qd zdobywcy Marokxa do Białych Kapłurów 


Niezwykłe dzieje 


karabinu maszynowego Marsz. Lyautey'a 


Wiadze policyjne w Paryżu are. 
sztowały urzędnika kolejowego 
Franciszka Allo, w którego posia- 
daniu znaleziono karabin maszyno- 
wy. Jak się okazało, ów karabin 
był bronią pamiątkową, ofiarowa. 
ną w swoim czasie przez grupę.0- 
ficerów marszałkowi Lyautey'owi 
w darze do jego kolekcji broni. Po 
zgonie marszałka Lyautey'a kara- 
bin ów wraz z różnymi przedmio- 
tami z kolekcji marszałka pozostał 
na składzie = mieszkaniu zlikwido 
wanym przez wdowę po marszał. 


ku. Bronią ową, a więc czablami, 
karabinami i tym karabinem * ma- 
szynowym podzieliła się między 
sobą slużba zmariego marszałka, a 
jego ordynans, któremu ten kara- 
bin maszynowy z pamiątkową pla» 
kietą ofiarodawców przypadł w u- 
dziale, odstąpił go aresziowanemu 
obecnie Franciszkowi Allo, który 
należał do tajnej organizacji 
„Csar” i oddał ten karabin na uży- 
tek organizacji do ćwiczenia w 
strzelaniu członków tej organizacji. 


Gigantyczna mag strela kolejowa 


ma połączyć Bałtyk z Morzem Białem 
Morzem Gchockim na Dalekim Wschodzie 


W tych dniach odbyły się w Cen 
tralnym Domu armii czerwonej w 
Moskwie obrady nad realizacją pro 
jektu budowy olbrzymiej magistra 
ii kolejowej, mającej przeciąć pół. 
uocną część Rosji Europejskiej 0- 
raz poinocną Syberię i połączyć 
Baityk oraz Morze Białe. z Morzem 
Uchockim na Dalekim Wschodzie. 
Punktem wyjściowym tej magistra 


li byłby Kołtas, który miałby po 
trójne połączenie kolejowe: z Mure 
mańskiem, Leringradem i Moskwą. 
Linia ta posiadaiaby charakter wy- 
bitnie strategiczny. i 

W powyższej konierencji brali 
udzia: przedstawiciele sier wojsko 
wych oraz naukowych pod prze- 
wodnictwem słynnego lotnika Gro- 
mowa. 
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Budżet w Senacie 


Retezat generalny p. sen. Rostworowokiego (konterwaiysty) 


W piątek senacka Komisja Bud- | ację o tyle pogarsza, że w rezultacie ! strwowe. których rentowność winna 


żetowa wysłuchała olbrzymiego te 
feraru generalnego sprawozdawcy 
budżetowego w Senacie sen. Rost- 
worowskiego, 

Referat sen. Rostworowskiego 
był nie tylko daleki od urzędowe- 
80 optymizmu, lecz miał przewagę 
ciemnych barw, 

Referent przyznał, że konstruk- 
cja preliminarza na rok 1938-9 nie 
była łatwa, gdyż po latach kryzy- 
su Í po osiągnięciu równowagi 
budżetowej musiał zróżnych stron 
przejawić się napór sił na Skarb, 
jako na dysponenta środków pań- 
stwowych. Były więc skargi na 
przeciążenie podatkowe, a z dru- 
giej strony żądanie zerwania z do- 
tychczasową polityką gospodar. 
czą, 4 powolną poprawą sytuacji, 
z żądaniem uruchomienia wszyst. 
kich sił potencjonalnych, tkwią- 
cych w niezatrudnionych masach, 

LINIA MIN, SKARBU 

Po jakiej linii poszedł Rząd? Po 
linii kompromisowej. 

Nie mamy więc generalnej ób- 
niżki świadczeń, ale nie mamy rów 
nież w preliminarzu żadnego no- 
wego podatku, Mamy poważne 
obniżenie podatku specjalnego i 
znaczny wzrost awansów urzędni. 

s czych, mamy wygaśnięcie daniny 
nfajątkowej i zapowiedź drobnych 
ulg Mamy wreszcie jedno zasad- 
nicze posunięcie, które musi od- 
działać uzdrawiająco na pęd do 
przedsiębtorczości, Zapowiedź znie 
stenia podwójnego opodatkowania 
w podatku dochodowym. 

BRAK OSZCZĘDNOŚCI 
ORGANIZACYJNYCH 

Jedyny zarzut, który może posta- 
wié preliminarzowi — to brak o. 
Eżczędności organizacyjnych w preli- 
minarzu, Obecny preliminarz sytu- 


BOLU GŁÓW! 


a 


przynosi 800 etatów więcej. 

P. sprawozdawca zaznacza, że o ile 
p. premier i minister Skarbu dali 
przykład nie powiększania etatów, o 
tyle nie mogli natchnąć tym samym 
duchem inych kolegów w Rządzie, 

Oczywiście, utartym u konserwaty 
stów zwyczajem nie obeszło się bez 
wycieczki w stronę min, Rolnictwa. 
P. Rostworowski powiada: 

„Naj jaskrawiej wygląda pod tym 
względem Ministerstwo Rolnictwa, 
gdzie już zupełnie wyraźnie występu- 
je kierunek doktrynatny podnoszenia 
kultury wsi i pracy społecznej na 
wsi, w drodze biurokratyczej nad nią 
opieki“, 

Pp. konserwatyści woleliby, żeby 
wieś zostawić sch wyłącznej opiece, 


BRAK REZERW 


Mówca żałuje, że nie znaleziono 
drogi stworzeniu rezerw, zwła- 
szcza jeśli uwzględnić obciążenia, 
zarysowujące Się w przyszłości w 
preliminarzu na rok 1939-40. 

RZECZY SŁUSZNE, ALE 
NIEMOŻLIWE 


P. referent generalny uważał za 
stosowne poświęcić trochę uwagi 
ostatniemu kongresowi pracowni. 
czemu, Spełnienie żądań pracow 
niczych — powiada p. Rostworow 
ski — musiałoby wywołać nie tyl- 
ko powrót do olbrzymich deficy- 
tów, ale załamanie koniunktury, 
zanik produkcji, połączony ze 
wzrostem bezrobocia, zachwianie 
waluty, Setkami milionów żonglo» 
wano w rezolucjach z największą 
swobodą, a obracając się w tych 
wielkich sumach nie żądano rze- 
czy słusznych, żądano tylko nie- 
możliwości, Kongres nie podjął 
za to żadnej rezolucji, któraby 
wskazała na realne ujęcie zagad- 
nienia, któraby żądałą od Rządu 
zmian organicznych, rewizji funk- 


tej funkcji z wysokością dochodu 
społecznego. 
ŹRÓDŁA NIEWYZYSKANYCH 
DOCHODÓW 


| DOER a aA 


cyj Państwa i sharmonizowania 


Jako źródło, z którepo można by 
czerpać w przyszłości dochody na 
pokrycie czekających nas wydatków 
mówca uważa przedsiębiorstwa pań- 


być znacznie podniesiona, 
BRAK KIERUNKU 

Mówiąc o stosunku społeczeń- 
stwa do Rządu, p. referent zazna- 
czył: 

„Jeśli p. gen. Składkowski słusz 
nie powiedział, że trudno jest rzą- 
dzić w pustce, bez oparcia o spo- 
teczeństwo, to z drugiej strony ro. 
ztmiem, że społeczeństwu tridno 
dać jest oparcia Rządowi, ktorego 
nie ożywia jedna myśl, jeden kie- 
runek w działaniu. Wydaje się, że 
trwanie takiego stanu rzeczy by- 
toby sprzeczne z całą logiką życia 
i dlatego sądzę, że nastąpić musi 
już w bliskim czasie wyrażna kry 
stalizacja w naszej polityce wew- 
nętrznej i gospodarczej", 


Są Narazie 


„Financial Times“ podaje na- 
stępujące informacje w sprawie 
kredytów angielskich dla Włoch: 

Absurdalne pogłoski w spra- 
wie kredytów zostały zużytkowa' 
ne jako broń w kryzysie ministe- 
rialnym. W istocie sprawa przed 
stawia się w ten sposób, że „Cè 
ty” londyńskie obserwuje z wiel- 
| ką nieufnością pozycję finanso- 
wą IPłoch. Zarówno bankierzy, 
fad i kupcy angielscy chcieliby 
praes z Włochami dawne za: 
żyłe stosunki gospodarcze, ale nie 
mają zamiaru uczynienia tego 
zanim nie zostanie wyjaśniona 
sytuacja polityczna i zanim nie 
zostanie udowodniona zdolność 
HFłoch od wywiązywania się z go- 
bowiązań finansowych. Pogłosk' 
© kredytach zostały ożywione 
przez dymieję min. Edena, która 
zbiegła się z orzpoczęciem ror 


"Obrona Australii 
Fortyfikacje na wybrzeżach całego kontynentu 


Powołany do życia po zakończe- 
nia londyńskiej konferencji impe- 
rialnej komitet obrony narodowej 


w Australii obecnie prace swe za- 
kończył. Postanowiono przystąpić 
do wzmocnienia fortylikacyj nad. 


zamordowanie nauczycielki 


Na polu między Pawłowem a Gą 
barzewkiem w pow. gmeźnień. 
skim, znaleziono w środę zwłoki 
35-letniej nauczycielki z Pawłowa 
Zofii Zmurzanki, która padła ofia. 
rą morderstwa rabunkowego, Nie- 
znani na razie sprawcy ukamienio 
wali Zmurzównę w niesłychanie 


bestialski sposób. Cała jej głowa 
była zmasakrowana. Okazało się, 
że Zmurzówna była poprzedniego 
dnia w odwiedzinach u szwagra w 
Gąbarzewku. Wieczorem wybrała 
się spowrotem do domu. W tym 
czasie nieznani sprawcy ją zabili i 
ograbili. 


4 miliony zł. miesięcznie 


za wypadki 


Według sporządzonych ostat. 
nio -przez Zakład Ubezpieczeń 
Społecznych statystyk, w miesią. 
cu listopadzie r. ub. wypłacono 
na terenie całego państwa z tytu- 
łu świadczeń ubezpieczenia od 
wypadków w zatrudnieniu i cho- 
rób zawodowych sumę 4.132,451 
zł, z czego renty poszkodowa. 


przy pracy 


nych pracowników wyniosły — 
2.858.512 zł, Reszta przypada na 
renty przyznane wdowom, siero- 
tom, członkom dalszej rodziny, 
oraz na pokrycie odpraw, zapo- 
móg poślniertnych, kosztów pro 
tez i leczenia poszkodowanych w 
wypadkach przy pracy, 


Szajka młodocianych włamywaczy 


Przed sądem w Chorzowie to. 
czy się niezwykle ciekawy proces 
przeciwko szajce małoletnich w?a 
imywaczy, na czele której jako 


CEEE TIN EERS E WW OE ATB 


Pokwitowanie 
NA GŁODNE DZIECI 
W HISZPANII 
Konutet P.P.S. w Tomaszowie Ma- 
zowieckim zł. 10. 
Z. Lipkon Mońki zł, 1. 


GABINET, LEKARSKO DEN- 
TYSTYCZNY chiodna aa m.a 


udziela czytelnikom „Robotnika“ po- 
pomoc tekarsko-dentystyczną po ce- 
nach barazo przystępnych: 

Czytelnik za okazaniem numeru 
Robotnika“ otrzymuje w naszej te. 
akcji kartkę do gabinetu dentysty- 
mego. 


herszt stoi 13-letni Franciszek By 
tomski, Do szajki należało 5-ciu 
członków w wieku od 9—11 lat. 
Szajką ta dokonała w ostatnich 
miesiącach szeregu kradzieży, 
grasując w Chorzowie i Wielkich 
Hajdukach. Młodociani wławywa 
cze ograbiali piwnice, kurniki, 
chlewy i uzyskiwane stąd łupy 
sprzedawali żonom urzędników 
Ubezpieczalni Społecznej. Ponad- 
te włamywacze włamali się do 
kościołów „okradając skarbonki 
W wyniku rożprawy Franciszek 
Bytomski został zasądzony na 
bezterminowe osadzenie w domu 
poprawczym, a pozostałych oskar 


żonych oddano w ręce rodziców, , 


którzy będą dodatkowo pociągnię- 
ci do odpowiedzialności. Ponadto 


brzeżnych kontynetu australijskie. 
go, w pierwszym rzędzie w Port 


Przegląd prasy 


POGRZEB T. ANSEELEGO. 

Wspaniale wypadł pogrzeb ge 
słażonego działacza belgijskiego 
ruchu socjalistycznego — starego 
t. Anseelego, w Gandawie, Opi- 
suje ten pogrzeb w „Populaire“ 
t, J. Longuet: 80 tys. osób ezło w 
żałobnej procesji, 150 tys. tworzy- 
ło kordon, żywy mur po obu stro- 
nach ulicy. Kondukt prowadził 
t. Anseele - syn, poseł socjalisty* 
emy, Był obecny premier belgij- 
ski. Międzynarodówkę reprezen: 
towali tt. De Brouckere i F. A- 
dler. Przemawiali tt. de Man (wi- 
ceprezes partii) i Huysmans 
(przewodniczący izby). Tow. de 
Brouckère podkreślił, że hasłem 
zmarłego w ciągu 60-etniej dzia- 
łalności było — „budować! Two: 
rzyć!“ Imieniem bratniej partii 
francuskiej przemawiał tow, Sê 
verat, 


Kredyty angielskie dla Włoch 


nieaktualne 


mów delegacyj angielskiej i wło* 
skiej na temat wznowienia ukła- 
du elearingowego z 1936 r. Cho- 
dzi tu tylko o przypadkową zbież- 
ność dat. W szczególności nieści* 
słe są pogłoski, jakoby Departa- 
ment Gwarancji Kredytów zamie- 
rzał udzielić jakichś specjalnych 
ułatwień dla zakupu towarów an* 
gielskich przez Włochy. Zresztą 
Włochom chodzi nie tylko o kre- 
dyty handlowe, lecz i przede 
wszystkim o potiażniejszą pożycz 
kę finansową. 

Na zakończenie pismo stwier 
dza, że ogólny poziom kredytów 
handlowych, udzielonych Wło- 
chom przez Anglię, nie przekra: 
cza obecnie poziomu ź przed ro- 
ku, Jeżeli zaś chodzi o pożyczkę 
musi ona być poprzedzona przez 
układ polityczny. 


Darwin, — przeprowadzenie dal- 
szej modernizacji wojska oraz rôz- 
budowę krajowego przemyslu zbro 
jeniowego. Przeprowadzenie tego 
planu związane jest ze znacznym 
zwiększeniem budżetu zbrojenio- 
wego. 


„PROBLEM DOBOSZYŃ- 
SKIEGO* W ENDECJI? 


„Kurier Poranny“ opowiada 
ciekawe rzeczy © endecji. Urósł 
tam podobno wielki „problem 
Doboszyńskiego*. A polega na 
tym, że „doły“ stronnictwa chcą 
wysunąć p. Dohboszyńskiego na 
prezesa stroumictwa — na miej- 
sce p. Kowalskiego, Tym się po- 
no tłómaczy, że z taką pompą w 
Krakowie obchodzono  l5-ecie 
młodzieży wszechpolskiej. Cho- 
dziło mianowicie o umocnienie 
organizacji stronnictwa na tere- 
nie Krakowa. Naturalnie, p. Do- 
boszyński na fotelu prezesa stron" 
nietwa byłby postacią kłopotli- 
wą: 

Zdaniem kół orientnjących się 
dobrze w wewnętrmych stosunkach 
Str. Narodowego, niebezpieczeństwo 
„sprawy Doboszyńskiego* staje się 
w tej chwili najcięższym wewnętrz- 
nym zagadnieniem partii, 

Doborzyński posiadający popułac- 
ność szczególnie w dołach partii, bę- 
dzie napewno wysunięty przez nie 
na prezesa Str. Narodowego. Partia 
znajdzie się wtedy w niesłychanie 
kłopotliwej sytuacji, poniewnć nie 
będzie mogła wysunąć przeciw Do- 
boszyńskiemu argumentów, które 
mogłyby przekonać jego  zwolenni. 
ków. Doły zaś partyjne rważają Do- 
boszyńskiego za przewódcę, który od- 
powie powadze chwili wobec kome 
pletnego chaosu, panującego wśród 
obecnego kierownictwa partyjnego. 
SPÓR O NACJONALIZM. 


Tenże „Kur. Poranny* obszer- 
nie polemizuje z naszym artyku 


łem o „bezdrożach  nacjonaliz- 


mu“. Trochę gani, trochę chwali. 
A przy tym dziwi się (główny 
kontrargument), dlaczego autor 
zarzuca „narodowcom*, iż nie 
spostrzegąją socjalnych eprzecz- 
ności w narodzie, skoro narodow- 
cy „ostatniej doby” te sprzeczno- 
ści spostrzegają. Na to odpowia- 
damy, że pisaliśmy przede wszy- 
stkim o marodowcach typu ém 
deckiego — ci tych sprzeczności 
albo nie dostrzegają, albo je lek: 
ceważą. A zresztą nawet hitlerow- 
cy czy nasi ONRy, którzy jetot 
nie sprzeczności dostrzegają, za 
łatwiają je tylko słowami. W „Hi- 
tlerii* to widać bardzo dobrze, 


RYWALIZACJA 
W „NACJONALIZMIE*, 
OZON ostatnio szuka nowych 
dróg ideologicznych. „Gazeta Pol- 
ska podkreśla nacjonalizm („po 
zytywny*) dzisiejszego OZONu. 
„Nasz Przegląd* zapewnia, że 


Kolej Siąsk=Baltyk 


W roku 1930, dla ułatwienia Rzę 
dowi polskiemu szybszej realizacji 
jego programu kolejowego, pewna 
grupa francuską utworzyła Francu 
sko - Polskie Towarzystwo Kolejo* 
we. 

Minister Komunikacji udzielił 
Francusko = Polskiemu Towarzy- 
stwu  Kolejowemu, na podstawie 
ustawy z dn. 27-go kwietnia 1931 r. 
koncesji w dn. 29-go kwietnia 1931 
r. na dokończenie budowy i na eks- 
ploatację kolei Siąsk — Bałtyk. 

Uzyskane fundusze z emisji odnoś 

ech obligacji pozwoliły Towarzy- 
stwu na wpłacenie Rządowi Polskie- 
mu 65 mil. fr. z tytułu częściowego 
zwrotu kosztów robót już wykona- 
nych z tym, że pozostała część tych 
kosztów w kwocie 25.000.000 fr. ma 
być wpłacona z chwiłą całkowitego 
dokończenia robót. Ponadto fundusze 
te pozwoliły Towarzystwu ra budo 
wę Hnli jednotorowej Herby Nowe 
— Gdynia przez Pełnomocnika Ge- 
neralnego (firmy Schneider i S-ka), 
wyznaczonego przez Dokument Kon 
cesyjny. 

Wykonanie powyższych robót po- 
zwoliło na otwarcie eksploatacji na 
całości linii w dniu 1-go marca 
1933 r. 

Linia ta, której długość eksploa- 
tacyjna wynosi 515 km. okazała się 
od samego początku bardzó docho+ 
dowa. Ilość ton kiłometrycznyca 
przewiezionych towarów wzrastała 


kursujących pociągów wynosiła 20 


sąd skazał kilkanaście żon urzęd | par pociągów towarowych i 2 pary 
ników Ubezpieczalni na grzywny |pociągów osobowych na dobę. Czy- 
stv zysk z eksploatacji, po potrące-i Tow, Kot. przywitał zebranych i 


zą paserstwo, 


|22 
stale i wreszcie osiągnęła 306 mil | m, 
[ton kilometrycznych w r. 1936. Ilość | rych i ambasador Francji p. Noei. 


niu wszelkich Kosztów obsługi Ka- 
pitału akcyjnego 1 obligacyjnego, 
który został w całości przekazany 
P. K. P. za prowadzenie eksploata- 
cji powiększał się również, pomimo, 
że koniunktura gospodarcza dopro- 
wadziła do obniżenia taryf, ustalo- 
nych pierwotnie, 

W ten sposób Towarzystwo mo- 
gło przejąć, począwszy od 1 stycz- 
nia 1988 r. eksploatację kolei Śląsk 
— Bałtyk we własny zarząd. 

Czysty zysk z tej eksploatacji, po 
potrąceniu kosztow obsługi kapita- 
łu akcyjnego i ebligaeyjnego, oraz 
kwoty 12.000.000 fr. rocznej opłaty 
na rzecz Skarbu Państwa Polskie- 
go, który to zysk dotychczas był w 
całości przekazywany Polskim Ko- 
lejom Państwowym, będzie podzielo- 
ny od chwili przejęcia eksploatacji 
przez Towarzystwo,,w sposób, któ- 
ry przeznacza coraz większą część 
dla Skarbu Państwa Polskiego w 
miarę powiększania się czystego zy 
sku. 


Z powyższego wynika, że przy po 
działe czystego zysku, przekracza- 
jącego 6% Kapitału akcyjnego, 
część przypadająca na rzecz Skar- 
bu Państwa Poiskiego, może przy 
pormyślnych wynikach eksploatacji 
osiągnąć 9/10. 

= 

Z okazji przejęcia eksploatacji 
kolei Śląsk — Bałtyk, odbyła się 
lutego uroczystość, w której 
in. wzięli udział minister Ul- 


W zastępstwie prezesa Laurent 
który nie mógł przybyć na uro- 
czystość, w imieniu Fran. - Poisk. 


dłuższe przemówienie wygłosił 
wiceprezes Briżon. 

Przedstawił on dzieje budowy 
kolei i rozwój ruchu na szlaku ko 
lejowym Herby Nowe — Gdynia. 

Odpowiedzialni odtąd ca'kowi- 
cie za eksplotację naszej linii, — 
zakończył swą mowę p, Brizon — 
nie zaniedbamy niczego, aby pro- 
wadzić ją bez zarzutu, w celu 
zwiększenia ilości przewozów, po 
większenia jej dochodowości, w 
której pariycypuje w znacznej czę 
ści Rząd Polski, który zechciaj 
obdarzyć nas Swym zaufaniem. 

Abyśmy mogli osiągnąć ten cel, 
wystarczy nam brać przykład z 
metod i zasad, których tradycje 
pozostawili nam pracownicy P. 
K. P. i w ten sposób Panie i Pa- 
nowie, uwydatnione zostaną szczę 
ślilwe wyniki, które można osią- 
gnąć z połączenia wysiłków i do- 
brej woli naszych dwóch krajów, 
tak dobrze przygotowanych do 
wspólnej pracy przez historię, 
przez wspólność interesów, przez 
wspomnienia zawsze żywe minio- 
nej przeszłości. 

Oby ten przykład mógł zachę- 
cić i wywołać podobne porozumie 
nia w innych gałęziach działalno- 
ści gospodarczej i zacieśnić jesz- 
cze bardziej więzy, które nas łą- 
czą. 

W tej nadziei, proszę Was Pa- 
nie i Panowie, o wzniesienie toa- 
stu za pomyślność Państwa Pòl- 
skiego, za zdrowie Pana Prezy- 
denta Rzeczypospolitej, Prof. lgra 
cego Mościckiego i Generalnego 
Inspektora Sił Zbrojnych Pana 
Marszałka Śmigłego - Rydza. 


OZON dziś pod wpływem lewi 
cujących elementów stara się po- 
łączyć autarytatywną formę z 
postępową treścią; jest to powrót 
do pierwotnej koncepcji piłsud- 
czyków — pisze — nrozmaiconej 
nacjonalizmem, 

Wszystko to bardzo nie podo- 
ba się wczorajszemu „Warszaw- 
skiemu Dziennikowi Narodowe- 
mu“, Wszak wiadomó, że tylko 
endecja posiada ten prawdziwy, 
najprawdziwszy nacjonalizm. Wy- 
strzegać się naśledowniotw! 

Nacjonalizm wtedy tylko porywa 
masy, kiedy ject głoczony jako sasi- 


państwa narodowego. 

Społeczeństwo polskie dężenie te 
popiera, widzi jednak równocześnie, 
że piłendczycy. bez względu na róż- 
ne odcienie i frakcje, na jakie się 
dzielą. sę od tego dążenia bardro 
dalecy. 

„NWiepodzielna zasada”, przeni- 
kająca wszystko! Właśnie tu wik 
dać podstawowy BŁĄD  stronni- 
ctwa narodewego i źródło wszyśt- 
kich szkód dla państwa (gdyby 
narodowcy ujęli jego ster w rẹ 
ce). Jeśli nacjonalizm stanie się 
maksymą naczelną (nb. w pań: 
stwie z jedną trzecią narodów 
mniejszościowych), odwróci w- 
wagę od problemów najważniej- 
szych i zamąci stosunki w krajn. 
Pamiętajmy o rządach Gogi! 
„CASUS PANA SIEMASZKT*. 


W „Słowie Cat. — tym razem, 
trzeba przyznać, słusznie! — pjo- 
runnje na krzewiące się donosi- 
ielstwo. Opowiada o  „casusie* 
(wypadku), z niejakim p. Sie- 
maszką. Był w kawiarni i barze 
w towarzystwie mec. Szumań- 
skiego i liczniejszego grona osób. 
Słuchał uważnie, a potem samel- 
dował (!) o uwagach mec. Sra- 
mańskiego (w prywatnej rozmo” 
wie!). Stąd potem proces o mie” 
stawienie. Co to zmaczy?! — wo: 
ła z oburzeniem Cat. — a gdzie 
polska rycerakość? Przecie to 
PRYWATNY PODSŁUCH! 


Casne pana Siemaszki przejmuje 
mnie trwogą i zgrozą, Pomiędzy de- 
nuncjowaniem rozmów ze zmajomy- 
mi w kawiarni otwarta jest droga 
do w„łozungów*, „dzieci denuncjuj- 
cie rodziców“, zwłaszcza, kiedy ta- 
kie denuncjucje zamiest kopnięcie 
nogą są skwapliwie przyjmowane. 
Oto razem z inńymi wypadkami 
wskazuje ten incydent, dó jakiego 
poziomu kultury politycznej stacza 
się nasz naród. niegdyś tak honor- 
ny, dostojny, tak przesadny w nad- 
miarach form towarzyskich i pom- 
patyczności w ich obserwacji. Na eo 
nam zeszło! 

Słuszne uwagi. Tylko po co Cat. 
do słusznych uwag nagle docte 
pia sprawę swych ulubionych 
„naprawiaczy*? Poczekajcić! — 
grozi—będzie jeszcze gorzej, gdy 
„naprawiacze* dojdą do stera!... 

K. CZ. 


ODR TEE ETZ EZCWAEC, 
Sok kwitnącego łopianu 

skuteczny przy tach skórnych, 

wrzodziankach, łach, czerwo 

ności skóry, liszająch, ch. Ma- 
ster W 


piegach. 
Sa Gobiec  Warszawś, 
owa 14, Apteki — Drogerie. 
ODAN EESTE OZ 
„Żarty nie na żarty” 
Pozostałe egzemplarze ubioru 
bajek, satyr i piosenek 
BENEDYKTA HERTZA 


są do nabycia n autora. Cena zł. 
5.50. Adres: Podkowa Leśna. Te-. 
lefon Nr. 36. 


Jaką będziemy mieli 


dziś pogodę? 


ko na dniowym - 
A 4 większe, a na Podkarpa 
ciu przelotny opad śnieźny. Tempe- 
ratura bez większych zmian. ; 


AKUSZERKA 


z długą praktyką kliniczną 
Przyjmuje panie przyjezdne i miej- 
scowe: PorOdy, żastrzyki bezbołestie, 
masaże, bańki, lampy, irrygaeje i in, 

zabiegi. 


PORADY BEZPŁATNE 


WARSZAWA, ul. LESZNO 27 ,„ 
I sień na prawo [I piętro, 
tel. 12.15.70, godz. przyjęć 9-12, 5-8, 


- Lwydięstwe Mussoliniego 


w Londynie 


W kilka dni po zwycięstwie 
Hitlera w Wiedniu, Mussolini od- 
niósł zwycięstwo aż w Londynie. 
Odejście bowiem Edena jest po- 
ważnym zwycięstwem Mussolinie- 
80. A 

Odejście Edena wywołało duże 
poruszemie w opinii angielsktej. 
Partia Pracy, wskazując na swe 
osłatnie zwycięstwa w wyborach 
uzupełniających (m. in. zdobycie 
okręgu Ipswich, który był zawsze 
w. rękach konserwatystów) doma- 
ga się nowych wyborów, Czy na- 
cisk opinii będzie tak silny, że 
zmusi Rząd do rozpisania nowych 
wyborów — przyszłość najbliższa 
pokaże. 

Narazie Chamberlain, zdając so- 
bie sprawę, że większość opinii 
leń -przeciw niemu, będzie usiło- 
wał pozyskać ją sukcesami 
w.-polityce zagranicznej. Ale te je- 
go sukcesy byłyby klęską dla in- 
nych państw i dla demokracji w 
Europie. Chamberlain — trzeba to 
wyraźnie powiedzieć — idzie na 
ugodę z faszyzmem, na ugodę z 
Włochami i Niemcami, 

Jak dalece Chamberlain posunie 
się w tej ugodzie, trudno narazie 
powiedzieć, Ale to pewne, że za 
obletnice pozostawienia Anglii w 
spokoju — obietnicę tę Hitler i 
Mussolini narazie chętnie mu da- 
dzą — Chamberlain nzna podbój 
Abisynii, machme ręką na Hisz- 
panię 1 pozostawi Ligę Narodów 
własnemu losowi. Za takie ko- 
rzyści Mussolini byłby gotów „na- 
wet" zaprzestać na pewien czas 
propagandy anty - angielskiej w 
radio i w prasie włoskiej, Na dal. 
sze ustępstwa nie zdobędzie się, 
a zresztą — czy Chamberlain bę- 
dzie znowu tak bardzo wymaga. 
łący? Jemu chodzi przecież o po- 
rozumienie z Mussolinim kosztem 
cudzym, a póki można jeszcze roz 
porządzać takim cudzym kosz- 
tem, warto zaprzestać sporów. 
Mussolini otrzymałby kredyty an- 
gielskie na inwestycje abisyńskie, 

otrzymałaby wielkie za- 
mówienia na odbudowę zrujnowa- 
sej Hiszpanil.(Franco przypomniał 
o sobie w samą porę przez odebra 
nie Teruelu). ] Chamberlain móg! 
by się popisać „sukcesem“ i zdys- 
kontować go w nowych wyborach. 


Taka jest kalkulacja Chamber- 
laina, przedstawicieła degeneru- 
jącego się w oczach naszych kon- 
sęwatyzmu angielskiego, do któ- 
rego Mussolim czuje pogardę, ale 
którego egoizm klasowy i tchó- 
rzostwo wyzyskuje mistrzowsko 
„do swoich celów. Chamberlain, 
przeciwnie, jest wielbicielem Mus- 
soliniego, jak był nim jego brat 
Austin, zmarły w r. ub. Cham- 
Berłain był przeciwny sankcjom 
podczas wojny abisyńskiej į twier 
dził, że po zarzuceniu sankcji 
Mussolini obdarzy Anglię na no- 
wo swą przyjaźnią, Sankcje za- 
rzitcono, a wkrótce Włochy na- 
padły Hiszpanię, rozpętały propa- 
gandę anty-brytyjską w całym 
kac! arabskim, sprzymierzyły 

z Hitlerem į Japonią, wystąpi- 
ły z'Ligi Narodów. a 


Ta był zapłata Mussoliniego 
za — Abisymę, I któż wątpi, że po 
ewentualnym porozumieniu z 
Chamberlainem Mussolini wy- 
wdzięczy mu się jeszcze hojniej 
i szczodrzej? Jakże naprawdę śle- 
py jest instynkt klasowy rozkła- 
dającej się konserwy angielskiej, 
reprezentowanej przez Chamber- 
taina! Nie rozumie ona, że im wię- 
ce] poczyni ustępstw Mussolinie- 
mu, tym więcej go wzmacnia, 
tym silniej uzbraja do walki — 
przeciw Anglii samej! Bo to jest 
przecież cel Mussoliniego; wy. 
parcie Angli z jej pozycji mocar- 
stwa światowego. 

Ale mniejsza o Chamberlaina. 
Prędzej czy później zejdzie on z 
widowni politycznej, 


Narazie jednak jego zamysły są 
wysoce niebezpieczne, wręcz groz 
ne, dla Europy. Hutler i Mussoli- 
ni uzyskują w Chamberlainie ci- 
chego sojusznika. Jak teraz bę- 
dzie: wyglądała przyjaźń angiel. 
sko. - francuska? Czy Francja ma 
również wejść w orbitę tej trójki 


reakcyjnej į stworzyć z nią „pakt 
czterech“, czyli zostać czwartą 
nogą w... trójnogu? Pomysł „pak- 
tu czterech“ był już dość fatalny 
przed czterema laty, byłby. zaś 
wprost potwornym w warunkach 
dzisiejszych, A przecież Chamber- 
lain głosi właśnie takı „pokój“ 
angielsko - francusko - niemiecko- 
włoski, 

Do takiego paktu Francja dzi- 
siejsza przystąpić nie može. 
Francji grozi tedy odosobnione, 
grozi nacisk, by zerwała z Rosją 
sowiecką i — w razie przegranej 
Hiszpanii republikańskiej — grozi 
osaczenie z trzech stron przez fa. 
szyzm, 

O losie innych państw nie bę- 
dziemy się tu narazie rozwodzić, 
Wystarczy wskazać na sytuację 
Francji, by uprzytomnić sobie, ja- 
kie byłyby grożne następstwa 
„chamberlainizmu** dla wszystkich 
państw europejskich, które chcą 
utrzymać czy uratować swą nie- 
zależność, 

Zwycięstwo „chamberłainizmu* 
jest jednym z najdotkliwszych 
ciosów w demokrację świata, jest 
to potężny sukurs dla faszyzmu, 


gdyż tylko jako dążenie do poro- 
zumienia z faszyzmem „chamber” 
tainizm“ istnieć może. Że napotka 
w tym dążeniu niemałe trudności, 
to już inna sprawa, 

Oby ruch demokratyczny Anglii, 
ruch pokojowy i anty-faszystow- 
ski, jak najprędzej zmiótł go z po- 


wierzchni! 
(IMB) 


w A 

Rewelacyjny pod wzgledem dobroci 
puder J, J. B. SZACHA nadaje ce. 
rze idealną matowość : świeży, mło- 


dzieńczy wygląd. 


MAŁY FELIETON 
Zimna grypa 


Pan Karol jak daleko pamię 
cią sięga nigdy nie chorował, ale 
niedawno zaczął narzekać na bó 
le głowy. Zresztą, kogo dziś gło” 
wa nie boli? Czasy takie przy 
sły, że każdego o co innego gło 
wa boli. 

Pan Karol wezwał młodego 
wprawdzie lekarza, ale z tych, o 
których mówią, że zrobią karie- 
rę. W ogóle już mówią o nim, a 
to już jest dużo, 

Lekarz przyszedł, o 
na Karola, zbadał wag tna 
mu do oczu, zmi ciśnienie 
krwi, obejrzał język, zadał mu 
kilka niedyskretnych pytań, za 
jakie w dobrym towarzystwie wy- 
praszają gościa za drzwi i w koń: 
cu oświadczył; 

— Pan z b 

— Ja? Nie, panie pkd ni- 
gdy nie chorowałem, 
` — Pan nie wiedział o tym. 

— Przecież nawet gorączki nie 
miałem, panie doktorze, 

, —Właśnie. To się nazywa zi 
mna grypa. 

— Nic mnie nie bolało. Mia- 
łem ostatnio wyjątkowy apetyt, 
Po nocach spałem, jak suseł. Sa- 
mopoczucie wyborne. To nie mo- 
że być, panie doktorze, 

— A jednak tak jest, To jest 
właśnie najgrożniejsza choroba. 
Inne choroby powodują cierpie- 
nia, ból, podniesienie się tempe 
ratury, w ogóle — dają znać o s0- 
bie, a zimna grypa — nic. Jak 
by jej nie było. I w tym tkwi nie- 
bezpieczeństwo! 

— Panie doktorze — odważył 
się pan Karol na pytanie — a mo 
že.. a może jej naprawdę nie 
ma, 

Doktór się oburzył. Zapisał pa- 
nu Karolowi jakieś proszki, któ- 
re ten wyrzucił przez okno. 

— Dlaczego pan tak postąpił? 
— pytam pana Karola, 

A on mi na to: 


— Wezwałem lekarza i zapła 


ciłem za wizytę, bo lekarz prze 
cież musi żyć. Zamówiłem w ap 
tece lekarstwo i wykupiłem je, 
bo aptekarz też chce żyć. A po- 
tym wyrzuciłem proszki przez :: 
kno, bo i ja chcę żyć. 

Po paru dniach jestem znów u 
pana Karola. Gadamy otym i o 
owym, aż nam zeszło na interpe- 
lację posła Dudzińskiego o maso- 
nach, 


— Straszne rzeczy — powia« 
dam — czytał pan, panie Karo 
lu, o tych masonach? 

— Czytałem, ale nie widzę nic 
strasznego, 

— Jakto nie widzi van! W la- 
sach się zbierają! 

— No to co? 

— Ale w państwówychł 

— (o z tego? 


— Ba, żebym ja wiedział! 

— A pan Dudziński nie po 
wiedział? 

— Nie, nie powiedział, Pewno 
też nie wie. A może drzewa wy- 
cinają? 

— Panie — huknął pan Karol 
— nie w lasach, tylko w biurach 
Dyrekcji. Lasów Państwowych 
zbierają się, a tam jeszcze choja- 
ki nie rosną! 

— A może zabrali co a biura? 

— A pan Dudziński mówił? 

— Nie, nie mówił. 

— To ja panu powiem, Przed 
50, a może więcej laty, kiedy 
szpital Dzieciątka Jezus w War 
szawie był jeszcze na placu Na- 
poleona, który wówczas nazywał 
się placem Wareckim, po War 
szawię gruchnęła wiadomość, że 
do szpitala tego przywieziono ko 
bietę, którą wąż ssie. Przez kilka 
tygodni przed szpitalem zbierały 
się tłumy dudków, które do póź. 
nej nocy mówiły tylko o nieszczę 
śliwej kobiecie, którą wąż ssie. 
Znależli się nawet tacy, którzy 
przez okno widzieli kobietę oraz 
przyczepionego do jej piersi wę 
ża, Nie było sposobu wytłume- 
czenia im, że to nie prawda. A 
zresztą po co sięgać wstecz o 50 
lat? Opowiadałem panu o rzeko: 
mej „zimnej grypie“, którą prze 
chodziłem. Masoni — to taka zi 
mna grypa. Nie masz pan bólu, 
nie cierpisz, nie masz podniesio 
nej temperatury, w ogóle nie 
masz żadnych objawów choroby. 
a jednak jest. Rozumiesz pan? 

— Rozumiem, Młody doktór 
robi karierę na zimnej grypie. 

— No, nareszcie, zrozumial 
pan. 
ULTIMUS. 


RLM boo | 


„A.B.C.“ i Z.N.P. 


Sens jednego wyroku 


Ogłosilismy wczoraj treść wyroku 
sądowego w sprawie kolejnego ataku 
„ABC* na działaczy Związku Nauczy- 
cielstwa Polskiego, Wyrok zapadł — 
przeciwko „ABC“ — bardzo surowy. 
Redaktora odpowiedzialnego p. Bobiń: 
skiego aresztowano na sali sędowej. 
Streścimy teraz obiektywnie przebieg 
rozprawy, 


W Nr. 366 „ABC“ z 18.X1.1937 
roku ukazał się artykuł p. t: 
„Jampoler, Bornstein, Bardach. 
Tuwim. Żydzi kierowali agenda 
mi Z. N. P“, 

W artykule znalazły się takie 
oto twierdzenia: 

1) Wszędzie, gdzie jest prowa: 
dzona szkodliwa dla polskości ro- 
bota, gdzie szerzy się „komunisty: 
czny światopogląd*, maczają swe 
palce Żydzi, 

Tak jest i w Związku Nauczy- 
cielstwa Polskiego, gdzie Żydzi 
odgrywali poważny wpływ. Najle- 
piej Świadczy o tym lista Żydów 
w kierownictwie poszczególnych 
agend Z. N. P. 

2) Tak to młodzież polską wy 
chowują przedstawiciele żydostwa 
Nie dziwnego, że w tych warun: 
kach były takie silne wpływy ko 
munistvczne, 

P. Lirwin, znany pedagog, umie 
szczony ni stąd ni zowąd na te` 
„czarnej liście* nznał te zwroty 
za wysoce zniesławiające, gdyż 
przez umieszczenie go na liście © 


sób, uprawiających — zdaniem 
„ABC* — szkodliwą dla polsko 


ści robotą i szerzących „ówiatopo” 
gląd komunistyczny”, pomówione 
go pośrednio o taką samą karygo- 
dna działalność, 


Obrona redakcji „ABC* powo: 
łała, jako świadków, byłego kura- 
tora Z. N. P. p. Pawła Musioła, p. 
Mieczysława Kleinerta, członka 
Instytutu do naukowego badania 


‘komunizma, a nadto złożyła 4 nu- 


mery „Monitora Polskiego“ z ob 
wiadczeniami Pans Premiera gen. 
Felicjana Składkowskiego z dnia 
4.X.1937 r., 19 X1.1937 r, 4.X1L. 
1937 r, i 22.1.1938 r. 


Jako świadkowie oskarżenia z 
ramienia ob. Litwina powołani zo 
stali dr. Albin Jakiel, przewodni- 
czący Wydziału Pedagogicznego 
Z. N. P., Ludwik Pawłowski — 
przewodniczący Wydziału Finan 
sowego Z. N. P., oraz Stanisław 
Kwiatkowski — przewodniczący 
Wydzisłu Wydawniczego Z. N, P. 


Przewód sądowy ujawnił wyjąt 
kowo złą wolę autora czy też au 
torów artykułu, którzy, władając 
zresztą bardzo słabo językiem pol 
skim, czego dowodzi — między 
innymi—takie zdanie: „Tak jes 
i w Związku Nauczycielstwa Pol 
skiego. gdzie Żydzi odgrywali po- 
ważny wpływ”, ośmielali się kwe- 
stionować polskość wielu osób, 
wzbogacających skarbiec kultury 
polskiej, 

Przewód ujawnił także zabaw 
ny brak wiedzy autorów czy auto 
ra artykułu, który podaje, jako 
Żyda, pracującego w Z. N. P. w 
czonego pedagoga monachijskiego 
Kerschensteinera (nie hył on ni- 
gdy w Polsce, a tym bardziej nie 
był kierownikiem agend Z.N.P.). 
Żydem dla autora artykułu jesi 
także emigrant rosyjski specjali: 


Porząde« dzienny 
Kongresu Stronnictwa Ludowego 


Pierwszy dzień 27 b. m.: zaga- 
jenie i otwarcie kongresu — pre” 
zes Stanisław Tlugutt, odczyta. 
nie depesz i listów, sprawy po- 
rządkowe kongrest:, przyjęcie regu 
lamińu obrad. Referat o sytuacji 
połitycznej, łącznie ze Sprawozda 
niem N. K. W. — prezes M. Ra* 
taj, sprawozdanie Głównej Ko- 
misji Rewizyjnej, dyskusia, gio- 
sowanie uchwał i wniosków re- 
terentów i zgłoszonych w czasie 
dyskusji., Pracować będą równo- 
cześnie trzy komisje; weryiika” 
cyjna, wnioskowa 1 komisja-mat- 
ka. 

Drugi dzień: Nabożeństwo za 


zmarłych członków S, L. w koście 
le 00. Reformatów, poczem roz. 
poczną się obrady kongresu Z 
nast, porządkiem dziennym: 1) wy 
bory: a) prezesa Stronnictwa, b) 
przewodniczącego rady naczelnej 
(który równocześnie jest pzewod- 
ńiczącym kongresu), c) rady na- 
czelnej (100 członków), d} Giów- 
nej Komisji Rewizyjnej i Glówne- 
go Sądu Partyjnego; 2) wolne 
wnioski, Posiedzenie Rady Na. 
czelnej: ukonstytuowanie się pre- 
zydiutm rady, wybór N. K. W, 
przyjęcie regulaminów, wolne 
wnioski i uchwały, 


sta od badań bibliologicznych — 
Rubakin, 


Autor nie potrafił zrozumieć 
nazwy „Universitas rediviva“ i 
podał jej nazwę jako „Universitas 
radivira* Wyszło przy tym na 
jaw, że organizatorem tej instytu- 
cji, która tyłko korzystała z loka- 
lu Z, N. P., jest słynny uczony pob 
ski A. B, Dobrowolski. 


Okazało się także, że „zażydzo- 
ne“ rzekomo wydawnictwo ZNP. 
p. t „Pedagogium* jest wydawni- 
ctwem nie ZNP., lecz Towarzystwa 
Nauczycieli Szkół Średnich i Wyż. 
szych o ideologii raczej bliższej 
sferom popierającym „ABC“, 

Przewód sądowy dostarczył nie- 
zbitych dowodów, że nie można 
oskarżycielowi przypisywać ani 
pochodzenia żydowskiego, gdyż 
dowiódł dokumentami, że zarów* 
no on, jak jego rodzice i dziado- 
wie (słynna: „babka aryjaka*) są 
rdzennymi Polakami, ani tym bar: 
dziej nie można mu przypisać ża: 
dnej szkodliwej dla polskości ro- 
boty, ani szerzenia „Światopoglą- 
du komunistycznego”, nie dostar- 
czono także żadnych dowodów 
„szkodliwej* działalności osób, 
których nazwiska umieszczono w 
artykule „ABC“. 

Sq, jak pisaliśmy wydał wyrok, 
skazujący redaktora odpowiedzial 
ego „ABC? p. Kazimierza Bo- 
bińskiego na l rok i 6 miesięcy a 
resztu, 2000 zł grzywny i zapla 
"enie kosztów sądowych, a wobec 
wysokości kry nakazał zaareszto- 
wanie skazanego do czasu złoże- 
nia kaucji w wysokości 5.000 zł. 

W uzasadnieniu przytoczył na 
początku Sąd Jowa, wypowiedzia- 
ne przez pełnomocnika oskarży- 
ciela, ob. Litwina, „ŻE POLSKA, 
TO NIE DŻUNGLA, A POLAK, 
TO NIE ZWIERZYNA, NA KTÓ. 
RĄ MOŻNA BEZKARNIE PO- 
LOWAĆ*, Sąd uzmał wysokie na- 
pięcie złej woli oskarżonego i 
brak nawet cienia przeprowadze- 
nia dowodu prawdy i tym moty- 
wował wysoki wymiar kary. 

Może teń wyrok oczyści atmo- 
sferę życia spnłecznego, przestrze- 
że wszystkich, że oje wolno bezkar 
nię sączyć jadu oszczerstw w du 
szę narodu, 

Wywody mowy oskarżycielskiej 
adwokata Czesława Pawłowskiego 
Sąd podzielił w zupełności, Wy: 
jątki z tej mowy podajemy: 

„Nie ma nie bardziej bolesnego dla 
człowieka, jak zudraśnięcie jego uczuć 
narodowych. 

Naród, to wielka rzecz. Dusza jego 
urasta wiekami zmagań. wiekami wy 
siłków wspólnych, księgi tradycji na- 
rodu pieczętowane są klejnotami krwi. 
przelanej w walce o wspólne wartości. 

Z tej tradycji powstaje mocna więź 
przynależności narodowej, tworzy wię 
wola obrony dóbr narodowych, rodzi 
się szlachetna ambicja pomnażania 
narodowej kuftury. Taką mocną wię- 
zią związany jest oskarżyciel (ob. Li- 
twin) z Polską, taką wolę i ambicję 
miał przez swój dotychczasowy pra 
cowity żywoŁ 

Ale bystre oko p. redaktora Bobiń: 


skiego, być może uzbrojone w oku 


lary p. magistra Murioła, dojrzało, że 
p. Litwin to Żyd — to nie Polak 

to tem, który prowadzi szkodliwą dla 
polskości robotę, to ten, co szerzy ko- 
mumnistyczny światopogląd! 

Czy mogą być silniej, brałalniej ze- 
Iżone czyjeś uczncia narodowe? 

Czy trzeba mieć cechę przynałeżno- 
Ści do narodu, aby być wychowawcą 
"dzieci polskich? 

Odpowiadam «x przekonaniem — 
tak, 

Alę nie tę cechę, którą osiąga stę 
przez pochodzenie; krew jaką bierze 
dziesko z łona matk? nie daje jeszcze 
patentu na przynależność narodową 
Najbardziej „tureccy“ janczarowie nie 
byli przecież Turkami z pochodzenia. 

Przepojenie duszy dziecka duszą na- 
rodu, idącą od słów i obyczajów ro- 
dziców. otoczenia, środowiska — two: 
rzy połskość. 

Nie binlogicznym tworem jest naród 
lecz tworem kultury, Na to, ażeby 
„wysmażył* się naród trzeba wrzncić 
różne szczepy do tygla historii, zmie: 
sza mocno i poczekać kilka wieków. 

Tak też wytworzył się i Naród Pol: 
ski. 


To też jest ndereeniem w najboleś: 
niejszy nerw duszy nazwanie kogoś 
„miepolakiem', skoro on żyje polską 
myślą, cruje i mówi po polsku — ns- 
zwanie kogoń niepolakiem tylko dia- 
tego, że jego przodkowie nie krew sło» 
wiańską mieli w żyłach, 

A oto osoby, co ledwie pisać umie» 
ją po polsku, odważeją się odaądzać 
od polskości kogo? — Tuwima, poetę, 
który wzbogaca skerbiec języka pol 
skiego, którego wiersze, jako klasvcz= 
ne wzory piękna i piętkości mowy 
polskiej, cytują profesorowie poloni- 
ści. 


A oto ci co ledwo pisać umieją po pot- 
skn, co używają tak polskich* mwro- 
tów, jak „odgrywali wielki wpływ”. a- 
Śmielają się odsądzać od polskości æ 
skarżyciela, Polaka z krwi i kości, Po- 
laka z ducha, Polaka s całej ewcj 
pracy» 

„Nie, proszę Wysokiego Sądu, trze» 
ba raz wreszcie skończyć z tymi wy» 
brykami, nie można pozwolić polo- 
wać na cudzą cześć — bo Polska żo 
nie dżungla — a Polak tę nie zwie» 
rzyna, 

Oskarżyciel nie jest Żydem, stwier 
dzają to dokumenty, stwierdzają to 
świadkowie. 

Odebrano mu cechę polskości, te 
mieszczono ga na liście Żydów, W ja» 
kim celu? Aby poniżyć go w opinii? 

Analiza artykułu nmiewątpłiwie do 
teg» prowadzi. f 

Czy dano dowody szkodłiwej dzia. 
łalności oskarżyciela lub osób umie 
szczonych w artykule? 

Nie dano żadnych. dowodów. 

Oświadczenia Fana Premiera zawar 
te w złożonych do sprawy „Monito» 
zach” nie zawierają w swej treści mie, 
coby mogło służył jako dowód prew» 
dy obronie. 

Trudno mi poddawać ocenie cqdo= 
wej te oświadczenia pod nieobecność 
Pana Premiers. Składałem wniosek, 
aby Pan Premier w charakterze świad 
ka wyjaśnił Sądowi swoje własne sło- 

„wa. Wniosek ten nie został uwzględ- 
niony. Muszę więc ograniczyć sią do 
samych słów 3 imierpretować je zgod- 
nie s ich lkteralnym bramieniem. 

Zarot „komunizowania* postawie+ 
my zawieszonemu Zarządowi Z. N. P. 
wywołał odruch manifestacji patrio- 
tycznych szerokich rzesz mauczyriel- 
stwa, Szli pod Belweder, przed dom, 
który był mieszkaniem Wielkiego Po» 
laka, szli na Rosę, gdzie spoczywa 
Serre Wielkiego Polaka, aby wyrazić 
żal i ból swój śpiewem patriotycznych 
pieśni „Hymnu* i „Pierwszej Bryga. 
dy“. Ten odruch wystarczy, aby do. 
wieść, że ani namczycielstwo ani Za- 
rząd Z. N. P. nie są ogarnięci jadem 
komunizmi. 

Inne zarzuty poparte są argumenta- 
mi, tak mało ważkimi, że nasuwa 
się mimowoli uwaga, iż użyto ich tyl- 
ko dlatego, że nie można było mme- 
leźć lepszych. 

Zresztą oświadczenia te nie mają 
nic wspólnego ze sprawą oskarżyciela 
i dlatego na początku rozprawy pro» 
siłem o wyłączenie ich s liczby do- 
wodów. 

Proces dzisiejszy, to znamię chwili. 

m Oskarżyciel jest Polakiem s krwi, 
kości, ducha i pracy. Wyrządzono mu 
ciężką krzywdę. Proszę o najwyższy 
wymiar kary! 

Niechże na tych, którzy tak lekko 
sobie ważą honor bliźniego, epa 
dnie ciężka, karzqca dłoń sprawie 
dliwości, niechże wyrok dzisiejszy 
nauczy ich szacunku dla takich impon 
derabibiliów, jak poczucie narodowe, 
niechże zrozumieją, że nie starczy 
mieć pełne usta wielkich słów, ale 
trzeba je także rozrmieć i cenić. 

niech poznają, że nie wolno święte 
go słowa „naród“ rzucać na jarmark 
gry politycznej, 

Nie chcemy oceniać samego 
wyroku ani kwestii użycia takiego 
czy innego Środka zapobiegawcze 
go. Od tego sę instytucje sądowe. 
Co do p. Bebińskiego osobiście 
nastąpiła interwencja syndykatu 
dziennikarzy. To nas w tej chwili 
nie obchodzi. Obchodzi nas sena 
wyroku, Przerywa on bezkarne do 
tychczas żerowanie po archiwach 
rodzinnych, przerywa poszuki 
wanie —-na wzór hitlerowski — 
„babek niearyjskich*, uderza mo” 
cno i zdecyd wanie w systematycz 
nie zorganizowaną kampanię o 
szezerstw w stosunku do Z. N, P. 

To jest sens wyroku, 


. 


* tr. 


Gen. Miaja o walkach pod Teruel 


Mobilizacja w Kata 


M m m 


Ciężkie straty faszystów pod Madrytem 


GEN. MIAJA 

W związku z walkami pod Te- 
ruel i wiadomościami różnych fa. 
szysiowskich agencji o rzekomych 
wielkich zwycięstwach faszystów 
na tym froncie bohaterski obrońca 
Madrytu gen. Miaja ogłosił nastę. 
pujący komiizikat: 

„Teruel stał się mogiłą rezerw 
manewrowych nieprzyjaciela, Od 
początku operacyj na odcinku Te. 
ruelu wojską republikańskie 0- 
siągnęły zamierzony cel: 
"PRZESZKODZIŁY OFENSYWIE 

NIEPRZY JACIELSKIEJj. 

Zagrażała jedynie możli- 
wość, że nieprzyjaciel bez oporu 
odda Teruel rozpoczynając ofen. 
sywę. Ale rozgłos, jakiego nabra- 
ło zdobycie tego miasta przez ar- 
mię republikańską popchnął nie- 
przyjaciela do wytężenia  wszel. 
kich sił dla odzyskania go. Na 
dwa miesiące wojska republikań. 
skie związały przęciwnika w wal 
ce na terenie przez nas wybra. 
nym, walce o odzyskanie miasta, 
którego zdobycie nie było celem 
naszego manewru. 

W każdym razie wojska nasze 
w ostatecznym rozrachunku zyska 


ły kluczową pozycję—Puerto Es- 
cadon i poważnie nadwyrężyły si- 
ły przeciwnika”. 

MOBILIZACJĄ W KATALONII 

Z Barcelony donoszą: Dziennik 
urzędowy zamieszcza rozporzą. 
dzenie o powołaniu pod bron 
wszystkich oficerów, podoficerów 
i żołnierzy z rocznika 1929 r. oraz 
poborowych z rocznika 1940, któ- 
rzy w dniu I marca r. b. będą 
mieli ukończone 18 lat. 

Powołanie rocznika 1940 r. oraz 


oficerów, podoficerów i żołnierzy 
z roeznika 1929 r. pozostaje w 
związku z sytuacją wojsk republi 
kańskich na froncie Teruelu. 
CIĘŻKIE STRATY FASZYSTÓW 
POD MADRYTEM 

Havas donosi z Madrytu: Na 
północ od stolicy faszyści natarli 
ma stanowiską wojsk rządowych 
w Pardo. Wojska rządowe natar. 
cie odparły po całodziennej walce. 
raszyści z ciężkimi stratami opu- 
ściłi stanowiska wyjściowe. 
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Wielka mowa Schuschnigga 


Kancierz zapowiada bezwzględną obronę niepodległości Austrii 


kanclerz, że pojechał tam na 0so- , uformował się pochód liczący kil- 


W czwartek wieczorem w zapeł 
nionej szczelnie sali dawnego par- 
lamentu austriackiego, kanclerz 
Schuschnigg wygłosił przeszło 
dwie godziny trwającą wielką mo- 
wę polityczną. 

Obecny nowy Rząd — twierdzi 
Schuschnigg — stoi na stanowisku 
konstytucji, a celem jego jest bro- 
nienie wszystkimi możliwymi środ 
kami niepodległości i wolności 
Austrii. Zadaniem Rządu jest za- 
pewnienie pokoju-na zewnątrz i 
wewnątrz kraju. 

Przechodząc do omówienia roz- 
mów w Berchtesgaden oświadczył 


Cała ludność głosowała jawnie, przymusowo i z entuzjdzmem! 


Komedia piebiscytowa w Rumunii 


Agencja urzędowa zapewnia, że pozkawien.e ludności 
wszelkich praw wywo.ało gorącą radość 


W czwartek rozegrała się w Rujdo komisji 


munii nędzna komedia plebiscyto- 
wa w sprawie narzuconej konsty- 
tycji, która — jak wiadomo — po- 
zbawia nieszczęsny naród rumuń- 
ski ostatnich okruchów wolności. 
Głosowanie było przymusowe i od 
bywało się jawnie (1!) i ustnie wo- 
beo komisji wyborczej, Głosujący 
„za i „przeciw“ konstytucji spi- 
sywani byli na dwóch osobnych 
listach, przy czym głosujący „prze 
ciwko konstytucji“ musiał to po- 
twierdzić własnoręcznym podpi- 
sem į podać swój adres (!) 

W Bukareszcie urzędy | insty- 
tucje publiczne nie pracowały, wle 
le domów przystrojono na rozkaz 
władz sztandarami narodowymi , 


Personel urzędów | instytucji glo- | 
sował wspólnie (1) a niektóre or- | 


ganizacje udały się do lokali wy- 
borczych w pochodach ze sztaun- 
darami i orkiestrą (1) 

Chłopi również  maszerowali 


Ostatnie depesze | wiądomości na czele numeru 


Każay ma inne zmartw enia 


Szwajcaria martwi się... napływem obcych kapitałów 


W lisiopadzie r. ub. szwajcarsia 
Bank Narodowy zawarł m bankami 
szwajcarskimi uruowę, na podstawie 
której mialy one przyjmować krót- 
koterminowe wkłady -zagraniczne 
tylko pod warunkiem” nie płacenia 
żadnych procentow. Jak się obecnie 
okazuje, zarządzenie to było niewy 
Btarczającę, albowiem od chwili za- 
warcia porozumienia zapas złota i 
dewiz w Banku Narodowym wzrósi 
o przeszło 200 miln, tr. szw. deżeli 
przyjąć nawet, że w dalszym ciągu 
następowała repatriacja kapitałów 
szwajcarskich, większą część owej 
kwoty 200 miln. stanowią niewątpii 
wie kapitały zagraniczne, Zapas zło 
ta Banku Narodowego jest w Szwaj 
carii najwyższy, gdyż wynosi w 
przełiczeniu na głowę iudności 1.000 


Małpowanie. 


Rzymian 


Mussolini zarządził, Iż nowy pa- 
radny krok wojskowy (t zw. krok 
rzymski), obowiązywać będzie w 
piechocie z wyjątkiem formacji ber- 
galicrów i wojsk alpejskich, Ponad- 
to maszerować będą puradnym kro- 
kiem wszystkie szkoły wojskowe, 
karabinierzy, oraz korpus policji me 
tropolitarnej i Kolonialnej, Szybkość 
marszu wynosić będzie 100 kroków 
na minutę. 


a a 


iT. SZW pouczus guy nawet w bta- 
nach Zjednoczonjch sięga on tylko 


wyborczych z orkie- 


kach głosowanie wypadło niemal 


strami i rozwiniętymi sztandara- | jednomyślnie (1) za nową konsty- 


mi, 
Oczywiście, że w takich warun- 


180 roczn Ca 


urcedzimn 
Waszyngtona 


| zał 


300 fr. szw. na głowę. Stan ten spo| Dn. 24 b. m. na całym terytorium 


woduje prawdopodobnie podjęcie bar 
dziej energicznych kroków, mają- 
cych na celu radykalne zakamowa- 


Stanów Zjednoczonych obchdzo- 
no niezwykle uroczyście 150-fą ro- 


nie przypływu obcych kapitałów do | CZnicę urodzin Jerzego Waszyng- 


Szwajcarii. 


tona. 


tucją. 

Urzędowy wynik zostanie poda- 
ny do wiadomości prawdopodob- 
nie w sobotę. 

Urzędowa agencja uważa w swo 
im komunikacie, że komedia ta 
miała epokowe (?) znaczenie, W 
Rumunii każde głupstwo jest „e- 
pokowe”, nawet Rząd p. Gogi był 
„epokowy* a Rząd obecny otwie- 
ra poprostu nowy rozdział w dzie 
jach wszechświata, h 


biste zaproszenie kanclerza Hitle- 
ra, a to w celu wytównania tru- 
dności, jakie powstały w czasie 
wykonywania umowy lipcowej, 
Niemcy zapewniły uroczyście, że 
nie będą się mieszać do spraw we 
wnętrznych Austrii i Schuschnigg 
wierzy, że wziętych na siebie zobo 
wiązania dotrzymają. 
Przechodząc do polityki zagra- 
Po skończonej mowie kanclerza 


p aj 


e 


KANCLERZ SCHUSCHNIGG 


nicznej, Schuschnigg podkreślił 
przede wszystkim przyjazne sto- 
sunki z Węgrami, a następnie „ży- 
wotność i znaczenie polityczne l 
gospodarcze „protokółów rzym- 
skich". Zaprzeczył jednocześnie 
fałszywym pogłoskom prasy za- 
granicznej o rzekomych rozdźwię- 
kach pomiędzy Austrią i Włocha- 
mi, 


kanaście tysięcy uczestników. Poe 
chód ten przedefiłował ulicami 
Wiednia, 

Jednocześnie w paru punktach 
miasta hitlerowcy próbowali zor= 
ganizować demonstrację, 


Goering 
zabił 6 dzików 


PAT. donosi: Pierwszy dzień 
polowania reprezentacyjnego w 
Puszczy Białowieskiej z udziałem 
Prezydenta R. P., feldmarszałka 
Goeringa i zaproszonych gości od 
był się przy doskonałych wa. 
runkach atmosferycznych. Goe- 
ring odniósł duży sukces myśliw= 
ski. Od jego strzałów padło 6 dzi- 
ków, w tym jeden wspaniały okaz 
odyńca, oraz jeden lis, 


Jak w czasie 
wojny 


W okolicy Dzenin w Palestynie 
przeprowadzono zakrojone na wiel 
ką skalę operację militarne, w po- 
szukiwaniu ukrywających się tam 
band terrorystów. Odbyła się rów 
nież, pod przewodnictwem guber= 
natorą okręgu, narada wyższych 
oficerów, na której stwierdzono 
konieczność wydania nowych, €- 
nergicznych zarządzeń, Wszystkie 
drogi w okolicy Dzenin patrołowa 
ne są przez pancerne samochody. 


Chińskie samoloty bombardują wybrzeża japońskie 


Trzy ataki na Formozę 


Lotnicy chińscy zniszczyli 40 samolotów japońskich 


Agencja Domei donosi, iż samo | 
ioty chińskie usiłowały w czwar. 
tek rano dokonać trzeciego nalotu | 
na Forimozę. W godzinach ran. | 
nych widziano w pobliżu Formo- 
zy 10 chińskich samolotów bom. 
dowych, Zmobilizowano obronę 
przeciwlotniczą, ale samoloty chiń 
skie do Formozy nie doleciały. 


We wtorek w godzinach ran. 
nych zaobserwowano trzy eskadry 
chińskie — w sile 12 maszyn — 


Uruchomienie s.ałej komuniaacji przez 
m 


Biale plamy 


Prot. Szmidt opubiikował w 
„lzwiestiach* Ciekawy artykuł o 
giośnej wyprawie PapaAnina. Au- 
tor artykułu twierdzi, że ekspedy- 
cja Papaniną dowiodła, iż 

KOMUNIKACIA VIA BIEGUN 

PÓŁNOCNY JEST MOŻLIWA, 
a także przyczyniła się do tego, że 
już w najbliższej przyszłości 
ZNIKNĄ BIAŁE PLAMY NIEZNA.- 

NYCH ZIEM NA MAPACH 
ARKTYKI. 

Prof. Szmidt przypuszcza, że 0- 
statnie wyniki ekspedycji Papani. 
ia pozwolą na uruchomienie 
STAŁEJ KOMUNIKACJI MIĘDZY 
PÓŁNOCNYMI PUNKTAMI ZSSR. 

Proiesor przewiduje ulłokowa- 
nie na krach lodowych szeregu a. 
utomatycznych stacyj  meteorolo- 
gicznych, które 

BEZ POMOCY LUDZKIEJ 
będą rejestrowały wszelkie zmia- 
ny atmosferyczne, 


Podobny artykuł pióra słynnego 


„POW-F0Ww” czerwonoskórych 


W połowie lutego odbędzie się 
w rezerwacie indjańskim Caughna 
waga w Kanadzie t zw. „Pow- 
Pow“ (zjazd) przedstawicieli wszy 
gstkich szczepów Indian Kanady. Ce 
em zjazdu jest obrona praw In- 
dian. Indianie skarżą się, że pra- 


wa ich i rezerwaty są stopniono 
co raz bardziej ograniczane i 
zmtiejszane a przydziały żywne- 
ści i odzieży wciąż się spóźniają. 
Obradom będzie przewodniczył 
prezydent Indiańskich Narodów 
Półn, Ameryki Thomas Gideon. 


t 
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znikną zupełnie z map Arktyki 


pileta, Spiryna, publikuje „Lenin. 


O wynikach wyprawy Papanina 


gradzkaja Prawda'”, Spiryn opra. | napiszemy obszernie w poniedzia- 


cował już nawet pian 

NOWEJ EKSPEDYCJI, 
która ma wylądować na tafli lodu 
przy samym biegunie północnym. 
Ekspedycja ta ma pojechać na bie 
gun olbrzymim hydropłanem, spe- 


cjalnie zbudowanym do tego celu. 


tek, 


ich jedyne ~ 
„oogadwo 


Niemiecka firma metalurgiczna 
„iżheininetali-Borsig* urządziła 'o- 
statmóo w swym lokalu  berliiskiim 
przy KFriedrichsirasse ciekawą wy- 
stawę. Po jednej stronie, na tie do- 
Kkoracyj z zieleni, widnieją uasitępu= 
jące eksponaty: działo przeciwiotni- 
cze, ustawione do strzału, armatka 
przectiwiouicza. nowoczesny kara- 
bin maszynowy de  ostrzeliwania 
czołgów kal. 2 em. oraz miotacz min 
kal Bl m. Obok, w obszernej gablu- 
cie ustawiono za szkłem całą kolek 
cję nowiutkich, wypolerowanych po 


cisków różnego kalibru. Nieco dalej, : 


po lewej stronie — kilka bomb s2- 
molożowych. W głębi umieszczuno 
popiersie  kancierza Hitlera, duży 
globus, modele i wyjaśnienia nowej 
metody wyrobu cukru z'drzewa 


w japońskim mieście Kagoshima 


spal 70 se 300 domów 


na skutek aiarmu o zóliżaniu się eskadry chińskiej HOSEL 


Z Tokio donoszą, że wieiki po- 
żar w Kagoshima zniszczył we 
wiorek po poludniu doszczętnie 
300 domów. Pożar wybuchł w 
chwili gdy w mieście zarządzono 


iaąłszywy alarm przeciw iotniczy , 
wobec rzekomego zbliżania się €- 
skadry samolotów bombowych 
chińskich. Alarm wywołał panikę 
i katastrofalny pożar, 


| ZACZĄGZOWO niezwłocznię na za. 
; <hodnim wybrzeżu Japonii a zwła- 


Grandi 


ouwołamy? 


Korespuniucił 


„Daily Telegraph“, twierdzi, że po | dymu, 


zakończeniu rokowań angielsko- 
włoskich, ambasador włoski 
Londynie Grandi będzie odwołany 


saki baterie zenitowe, oraz japoń. 
skie eskadry myśliwskie, które wy 
startowały ną spotkanie sygnali» 
zowanych bombowców chińskich, 

japonskie ministerium spraw 


|zamorskich ogiosiio komunikat, 


stwierdzający, że w środę samo- 
loty chińskie dokonały 3 nalotów 
na Formozę: 1 w godzinach rane 
nych, 2 po południu. 

Koła urzędowe chińskie w Han. 
kou oświadczają, że podczas ral- 
du lotnictwa chińskiego na wyspę 
Formozę zostało na lotnisku woje 
skowym w m. Taihoku zniszczo0» 
nych conajmniej 40 samolotów ja. 
pońskich, jak również szereg ham 
garów lotniczych. Piloci chińscy 


uypiuinatyczny | twierdzą, że widzieli gęste kłęby 


pochodzące przypht= 
szczalnie z zapalonych przez bont 


w |by zbiorników nafty. 


E WIADOMOSCI SPORTOWE — 


NARCIÄR SI WG 


PIERWSZY DZIEŃ 
NARUIARShICH MISTRZOSTW 
ŚWIATA 
W czwartek nasiąpiło w Lathi 
(Finlandia), uroczyste otwarcie nar 
lciarsnich musurzoslw świata, Otwar 
cią dokodai prezydent Finlandii Ka 
lio w obecności członków rządu, 
dyplomacji i kilkunastu tysięcy wi- 
dzów. Po uroczystościach nastąpi 
'start do biegu sztafetowego na dy- 
(stansie 4x10 klm. Na starcie stanę- 
ło 11 sztafet bez Francji, która, jak 
| wiadomo, wycofała się z mistrozstw. 
| Pierwsze miejsce i tytuł mistrza 
|swiata zdobyła Finlandia, która u- 
zyskała ogolny czas 2:35:42 sek. O 
zwycięstwie Finnów zadecydował 
Karppinen, który biegał na ostat- 

niej zmianie. 

2) Norwegia w czasie 2:42:30 Sek., 
|3) Szwecją 2:43;05, 4) Szwajcaria 
Seg 21, 5) Niemcy 2:53:04, 6) Wło 

:53:09, 7) Czechosłowacja — 
RA 44, 8) Polska 3:01:09, 8) Au- 
stria 3:03:52, 10) Estonia 3:06:54. 


POLONIA ZWYCIĘŻA ŁKS, 1:0. 
W czwartek wieczorem rozegrany 
został w Warszawie mecz hokejowy 
eliminacyjiiy o mistrzostwo Polski 
pomiędzy. mistrzem Warszawy _Po- 
lonią i mistrzem «Łodzi ŁKS, 
| Zwyciężyła Polonia w stosunku 


1:0, zdobywając decyuującą brame 
= w pierwszej fazio gry przez «ry 
Gra. 


TENIS 


DWA NOWE ZWY 
JĘDKŁEJOWSKLEJ 

Na międzynarodowym turnieju te 
nisowym w Beaulieu Jędrzejowska. 
rozegrała pierwsze dwa mecze, bl- 
jąc w pierwszej rundzie Shepperd 
bez straty gema 6:0, 6:0, a w dru- 
giej rundzie Stewart 6:0, 4:2. 

W grze pojedyńczej panów, Spy- 
chała w drugiej rundzie pokonał 
niespodziewanie Jugosłtowianina Pun 
ceca 6:1, 9:7. 


JOE LOUIS 
ZNOKAUTOWAŁ MANNA 

W czwartek nad ranem według 
czasu europejskiego Joz Louis roze- 
grał w Madison Square Garden mecz 
z Nathie Mannem, nokautując gow 
trzeciej runizie. Mecz, obliczony na 
15 rund, zakończył się faktycznie 
w drugiej rundzie, kiedy Mann zna- 
lazł się na deskach do 8 i gong go 
uratował od wyliczenia. 

Po tym zwycięstwie Joe Louis bę 
dzie walczył dn. 8 kwietnia z Pola- 
kiem Adamikien, który pokonał, pe 
dobnie jak Schmeling, Harry Tho- 
masa. 


A 


— Ciepło! Czuję, że się pocę!— 
Mówił dawniej rząd, pod... kocem. 
Koca nie ma, a wciąż marnie, 

Bo rządowi jeszcze... 
na SKWARNIEJ, 


A Tad, 
EE ZE EDO ER ZE O TY 


- Radio łódzkie 


i SOBOTA, 24 lutego 
8,20, Gimnastyka. 6.40 Muzyka 
(płyty). 7.00 Dziennik poranny. 7.15 
Muzyka (płyty). 8.06 Audycja dla 
szkół. 8.10 Przerwa. 11.15 Audycja 
dla szkół: „Śpiewajmy piosenki", 
11.40 Walce z baletów (płyty). 11.57 
Sygnał czasu z Warszawy. Hejnał z 
Krakowa. 12.03 Audycja  południo- 
wa. 13,00 Przerwa. 15,00 O wszyst- 
kim po troszku. 15.10 Utwory wio- 
lonczelowe (płyty). 
wiadomości giełdowe. 15.30 Wiado- 
mości gospodarcze. 15.45 Teatr Wy- 
obrażni dla dzieci: „Sprawiedliwy 
wyrok 16.15 Polska Muzyka w wy- 
konaniu orkiestry wojskowej. 16.59 
aktualna. 17.00 „Na pol 
skiej plaży w Bretanii" pogadanka 
vy- Wygłosi prof. Roman Dyboski (z 
Krakowa). 17.15 Utwory fortepiano 
we ignacego Friedmana. 17.50 Nasz 
program. 18.00 Wiadomości sporto- 
wę. 18.10 Wiedomości sportowo-lo- 
kalne, 18.15 Pogadanka p. t „Pierw 
śże zręby administracji państwowej 
polste) w Łodzi w 1918 roku. 18.25 
"e nagrania rozrywkowe ( ). 
15,45 Rozmowa z TadtosłochaczA w. 
18.55 Odczytanie programu. 19,00 
Audycja dla Polaków za granicą: 1) 
Szczerbiec Chrobrego — opowiada- 
nie. 2) „Na wschodniej zubieży”". 
1850 Pogadanka aktualna. 20.00 
Walce wiedeńskie — operetka w 3 
aktach Janów Straussów (o 
synaj. W przerwie około 20.40 Dzien 
nik wieczorny i Pogadanka aktual- 
na. 22.00 Muzyka — wyko 
nawcy; Orkiestra Tadeusza Sere- 
dyńskiego (ze Lwowa), Zespół Pa- 
wła Rynasa, Polska Kapela Ludowa 
Feliksa: Dzierżanowskiego. W prze» 
rwie około 22,50: Ostatnie wiado- 
mości dziennika wieczomego, prze- 
prasy, komunikat meteorolo- 


r 


`~ 


ru i od zł. 1 
nabyć można tylko w Firmie 
Uwaga zresztek 20 „/” rabatu. 


Łódź, Piotrkowska 42: 
a RE OZI A Z ATZ ZZOZ 


- Nowo otworzony salon krawiecki dla Panów 


HM. MILNER 


Łódź, Piotrkowska 67 front H p., telefon 219-95. 
* Wykonuje zzemówienia z własnych jak i powierzonych materiałów, — Na | 
l 


(składzie wielki wybór materiałów angielskich i krajowych. CENY PRZY- 
x STĘPNE! WARUNKI DOGODNE. 


St. 5 


Brzydkie metody panów z Zarządu 


List otwarty do drobnych kupców zorganizowanych w Stow. Kupców 
i Przemysłowców Polskich w Łodzi 


Raz wreszcie należy zerwać mas- j menta, t; j. robotnika, który także | tekstu, aby ich  unieszkodliwić. 
kę fałszu ztwarzy tych, którzy dła | jest ofiarą wyzysku kapitału, Pretekstem tym był list wysłany na 
swych osobistych czy innych celów | Wobec coraz większego bezrobc ankietę w sprawie połączenia, Ko- 
czynią wszystko, aby prawda nie cia, a w ślad za tym rosnącą nę- í misja stanęła na stanowisku, że 
dotarła do opinii publicznej. dzą | masową pauperyzacją, spada drobne kupiectwo nie powinno się 


Tragiczny finał wyścigu wozów chłopskich 


Na drodze do wsi Grabówka, 
pow. tureckiego między gospoda- 
rzami 35-letnim Zygmuntem Słowi 
kowskim i 42-leinim Józefem Łel- 
kiem rozegrał się wyścig. 

Obaj powracali z targu końskie- 
go, na którym Lelek nabył nowe- 
go konia. W drodze powstał spór 
— czyj zaprzęg jest szybszy. 

Obaj wieśniacy byli mocno już 
podchmieleni. Stanął zakład o 50 
zł. W czasie największego pędu na 


uUrodze wozy zderzyły się bokiem i 
wpadły na węgieł wystającej stódo 
ty, rozbijając się doszczętnie. 

Lelek i Słowikowski dostali stę 
pod rozbite doszczętnie wozy i od 
hieśli bardzo ciężkie obrażenia cia 
ła. 

Lelek, który doznał złamania krę 
gosłupa oraz żeber, zmarł w dro- 
dze dó szpitala, a Słowikowskiega 
przewieziono do szpitala w stanie 
nieprzytomnym. 


Wyjaśnić należy, co właściwie dochodu , łączyć z wielką finanserją, lecz 
zaszło na zebraniu odbytym dnia 
30 stycznia 1938 r. w lokalu Han- 
dlowców, przy uł. Piotrkowskiej 
nr. 108, Nie wolno zaciemniać i 
fałszować prawdy, że 90 proc. 
członków głosowało za przywróce 
niem pełnych praw komisji, która 
winna była zdać sprawozdanie w 
pierwszym punkcie porządku dzien 
nego, jak i za przyjęciem z po- 
wrotem 3 wydałonych członków 
komisji; 

O co szło zebranym? Szło © to, 


co raz bardziej stopa 


drobnego kupca. Nad głową jego  skonsolidować siły drobnego ku- 


wisi stale groźba likwidacji jego 
warsztatu pracy, i jeśli wpakował 
on w swoje drobne przedsiębior- 
stwo cały kapitalik, staje w obili- 
czu nędzy, gdyż w razie ruiny z0- 
staje bez zapomogi, z której ko- 
rzysta bezrobotny, bez pomocy le- 
karskiej, traci dach nad głową — 
słowem staje się bezdomnym paria 
sem. 

A czyż może być inaczej? Prze- 
cież prezes Stowarzyszenia, p. K. 


15.27 Łódzkie | 


i Teiegram!i 
4— za mtr. modnego materiału Bielskich Fabryk 


by komisja mogła zdać sprawozda | Chędzyński stwierdził, iż Zarząd 
nie ze swej działałności, lecz ko-, Składa się w 75 proc, z właścicieli 
misję tę Zarząd bezprawnie roz. | nieruchomości, którzy są przecież 
wiązał, a trzech jej członków wy- | wrogami ochrony lokatorów. Wy- 
kluczył ze Stowarzyszenia, Przy-,niką z tego, że Zarząds taje po 
cyną tego byłą sprawa isiu wy- | Stronie kamienieżników, zaś jeden 
stanego do redakcji „Rozwój“ w | z członków Zarządu, właściciel nie 
odpowiedzi na rozpisaną ankietę, | ruchomości, oświadczył, iż „jeżeli: 
dotyczący przystępienia Stow. do | drobny kupiec nie zapłaci komor- | 
| 


Centr. Rady Kupców w Warsza- | nego, to nałeży go wziąć za mor- | 
| wie. | de i dać mu kopaniaka”, 
„Rozwój“ w kwestionariuszu pro; Czy tyczy się to tylka drobne- 


sił, by wszyscy wyrazili w tej spra | go kupca? Nie. Takie stanowi- 
wie swe zdanię — a ża to zdanie, Sko zajmują również ci panowie! 
Zarząd 3 członków wykluczył, aj wobec robotnika, urzędnika | 
ząznaczyć należy, że Komisja zo- | wszystkich ludzi pracy, „wziąć za | 
stała wybrana większością głosów į mordę“ — oto stanowisko endec- | 
na nadzwy. zebraniu w sprawiej kiego „narodowego“ Zarządu, 
wystawy (do sprawy wystawy wró| Dlatego też Komisja miała przed 
cęw oddzielnym artykule), sobą wiele zadań mających ulżyć 
Komisja miała za zadanie pracę | niedoli drobnego kupca. Komisja 
nad poprawą ciężkiego życia drob | Opracowała szereg wniosków, jak: 
nego kupca, który jest tylko najmi.| 1) protest przeciw połączeniu się 
tą kapitału monopolistycznego ijz Radą Klipiecką w ‘ominac 


l 


obiektem wyzysku kamienicznika. | ponieważ mają tam dominujące 
Kapitał monopolistyczny zgóry wy | wpływy wielcy finansiści i hurtow 
znacza drobnemu kupcowi, jakiej nicy, którzy chcą jeszcze bardziej | 
produkty, gdzie i po jakiej cenie | wszystko zmonopolizować, by prę- | 
ma sprzedawać, a jaki zysk na! dzej drobnego kupca zdławić, 
tych artykułach ztnońopolizowa.| 2) sprawę sprzedaży mleka i 
nych ma drobny kupiec, o tym On | związanych z nią mandatów kar- 
sam najlepiej wie. Drobny kupiec | nych, rewizji tt. p., 

pracuje bez ograniczenia czasu iw. 3) sprawę tytoniu. 4) podatków, 
Uodatku ha własne ryzyko, bo z 5 wstrzymania licytacyj za zaleg- 
własnym kapitałemł Drobny ku- | łe podatki i t: p. 

piec zależny jest ód swego konsu- | Zarząd nie zainteresował się żad 
tym z tych wniosków, a chcąc Się 
pozbyć niewygodnej dla siebie ko- 
misji — rożwiążał ją. Jednakże 
Komisja pracowała nadal mając 
dobro drobnych kupców na wzglę- 
dzie. Zarząd odpowiedział na to 
wydaleniem 3 członków Komisji że 
Stowarzyszenia, 

Zarząd, chcąc uniemożliwić pra- 
cę ludziom, którzy doprawdy dka. 
ją o dobro członków Siowarzysze» 
nia, chwycił się pierwszego pre 


Skład sukna i korców 
S PxYNTFZ 


„CZERWONYM BALU 


pieciwa i rzemiosła, aby kroczyć 
pod sztandarami demokracji, ramię 
przy ramieniu z wszystkimi ludź- 
mi pracy, 

List, który był odpowiedzią na 
ar.kietę, mówi m. in., że tylko de- 
mokracja jest w stanie zmobilizo- 
wać wszystkie siły twórcze narodu 
i stawić czoło śmiertelnemiu wro- 
gowi — hitlerowskiej III Rzeszy. 
Stwierdziliśmy, że widzimy co sie 
dzieje w Poznańskiem, na Śląsku 
i — w Gdańsku. Noj za io zarząd 
endecki wykluczył ze Stowarzysze- 
nia 3 członków. 

Nie podba się Zarządówi, Iż 
dróhny kupiec wyraża sympatię 
ohozowi demokracji i że chce iść 
razem ż całym Światem pracy do 
walki o lepsze życie w Wolnej 
Polsce. Nie podoba się Zarząto- 
wi, iż występujemy przeciwko pla. 
nom 1 zakusom NI Rzeszy hitlerow 
skiej, której metody niektorzy 
chcieliby zastosować w Polsce. 

‘edno jest pewne, £ metodami i 
sympatiami endeckiego Zarządu 
nie nie ma wspólnego ogromna rze 
sza drobnych kupców, którzy chcą 
kroczyć zupełnie innymi drogami. 


A metody „narodowego“ Zarzą- 
du zostaną niechybnie potępione 
przez całą uczciwą opinię pu- 
bliczną. 

Marcin Bakoś. 


NAJLEPSZE I NAJZOROWSZE 
SĄ PATENTOWANE GILZY 


CZTEROWATKOWE 


„OSMAŃ” 


W sprawie „sprostowania“ 
- Ubezpieczalni Społecznej 


Poniżej zamieszczamy nadesłane 
nam sprostowanie, zaznaczając rów- 


my przy ul. Piotkówskiej Nr: 01 dos 
Buzea *qoAmopolod moroq tyejs 


noczśnie, iż do sprawy tej wrócimy że jest ona eżłonkiami Ubezpiecznińi 


w numerze jutrzejszym. 
SPROSTOWANIE 


W związku z notatką, jaka ukazała 
się w numerze 32 „Łodzianina'* z dnia 
1 lutego r. b. p t. „2 godziny na 
pomoc Ubezpieczalni Społecznej cze- 
kała bobieta, która urodziła dziecko 
na schodech. Igranie ze zdrowiem 
i życiem ubezpieczonych", Ubezpie- 
czalnią Społeczna w Łodzi prosi, na 
podstavie art. 22 dekretu w przed- 
miocie tymczasowych przepisów pra- 
sowych z dnia 8 lutego 1919 r, (Dz. 
Pr. P. P. Nr. 14, poz. 186) o umie- 
| szczenie poniższego sprostowania: 

Nieprawdą jest, że wzywający w 
dniu 31 stycznia r. b. pomocy pogo- 
towia położniczego Ubczpieczalni do 
chorej, która w klatce schodowej do- 


ZNANE i DOSKONAŁE 


mow TROJKA 


tha straj ineo 


Sąd okręgowy w Krakowie w 
osobie dr. Bobilewicza rozpatry- 
wał sprawę prezesa Stronnictwa 
Ludowego w  Trzemieśni (pow. 
Myślenice] Wojciecha Sukty, oraz 
cz'onków Str. Ludowego Józefa 
Górki i Józefa Klatki, oskarżo- 
nych z art. 164 $ 2, na tle udzialu 
w sierpniowym strajku rolnyr" 

Po przestitchaniu _ świadków, 


W gw. myóniin 


Trzej ludowcy skazani na karę więzienia 


oraz wywodach prokuratora dr, 
Pęchalskiego i obrońcy, sąd ogło- 
sił wyrok, skazujący Suktę na 15 
miesięcy więzienia, Górkę na rok 
więzienia i Klatkę na 9 mies, wię- 
zienia. 

Obrońca zapowiedział apelację, 
wobec czego proces odbędzie się 
ponwnie przed sądem apelacyj. 
nym w Krakowie. 


Kończymy karnawał w dn.u dzisie.szym na 
ś« BIAŁA SALA w hotelu Fanteuffla 


Łacnoamia 43 


Anton o Ruiz Vilaplana 


SIWIERDZA 


do Madrytu i niech pan nie zapomina o 
klasztorze. A gdy pan wróci do stolicy 
pań tam w różnych stowarzyszeniach i 


M, ŻE... 


pragnąc przekonać pana. Ale tam, w mieście, na- 
potka pan tylko przeszkody i wrogów. Wracaj pan 


naszym 
i usłyszy | aawiści i kultu woj 
klubach | skrzeczące dźwięki 


| pełno było uniformów i broni — wspomninałem 
ową skromną i prostą mszę w klasztorze. 
Gtos kapłana z ambony rzucał słowa pełne nie- 


ny. Z chorału dobiegały mnie 


fałszywie patriotycznego Mat | 
sza Królewskiego, spoglądałem na karabiny wokół 


oraz podał numer jej książeczki ubeż 
pieczeniówej, 


Prawdą natomiast jest, że wyżej 
wymieniony nie poinformował pogw 
towia, że chora jest ubezpieczoną ani 
też nie podał numeru książeczki ubez 
pieczeniowej, a żądał tylko wysłania 
pogotowia, oświadczając, że chota do 
stałą boleści. Prawdą jest również, 
że oedbierający telefon w- zastępstwie 
chwilowo nieobecnego utzędnika, le. 
karz pogotowia położniczego, któremu 
oświadezono, że chora dostała boleści, 
a nie zaznaczono, że chodzi tu o bås 
le przauporodowe Oraz nie będąc pó 
informowanym że chora jest członu 
kiem Ubezpieczalni, poradził wezwać 
pogotowie miejskie, które załatwia 
wypadki na ulicy. 


Nieprawdą jest również, że chora 
czekała na pomoce lekarską około 2-ch 
godzin. 


Netomiast prawdą jest, że porąę 
pierwszy wzywano pomocy pogotowia 
o 12,55, a powtórnie zwrócono 
się o pomoc o godz. 18-6j í dopiero 
w tym drugim wypadku oświśdczono 
urzędnikowi pogotowia, że chota dó- 
stała bólów porodowych. Pogotowie 
Ubezpieczalni wyjechało natychmiast 
i przybylo na miejsce o godz. 18.16; 
czyli zeledwie no upływie 20 minut od 
pierwszego wezwania. Prawdą rów- 
(nież jest, że urzędnik pogotowia przy” 
| mujący drugie weżwanie, nie wiedząc 
o tym. że już raz w tej sprawie tele- 
fonowano i Że telefon odbierał lekarz 
pogotowia, oświadczył że nikt przed- 
tem nie zwracał się do pogotowia w. 
|tej sprawie, Oświadczenie to natych 
|miast w toku rozmowy telefonicznej 
| sprostował na skutek informacji otrzy 
manej od lekarza który odbiera 
| pierwsze zgłoszenie. 
j 


Nisprawdą również jest że d2iecko 
wymienionej chorej zmarło. 


Prawdą natomiast jest że dziecko 
żyje dotychczas. 


Odnośnie nieposiadania ńoszy przez 
pogotowie położnicze Ubezpieczalnia 
| styyierdza że pogotowie to udziela po- 
mocy chorym w ich mieszkaniach a 
do przewożenia chorych Uhezpieczal- 
nia posiada specjalne sanitarki prze- 
wozotwe. Wszelkie wypadki urazowe 
załatwia ża Ubezpieczalnię na skutek 
| umowy pogotowia Polskiego Czerwo- 
| nego Krzyża. j 


CEEE EE N AA 
| 


| w 

| Nocne dyżury aptek 
| Nocy dzisiejszej dyżurują nastę- 
| pujące apteki: H. Duszkiewiczowej 
— žŽgierskąa 87, J. ĦHartmaña — 
Brzezińska 24, W. Rowiańskiej — 
(PI. Wolności 2, A. Perelman — Ce= 
|gielniuna 32, W. Donieleckiego — 
Fiotrkowska 127, F. Wójcickiego — 
|NsFlorkawskicżo 4, K. Kempfi = 


w oczach urzędnika sądu 


— Woię rozmawiać z takimi, jak pan: może pan 
wypowiadać swe myśli bez ogródek. Ma pan spo 
sób myślenia z gruntu chrześcijański, ale znie 
kształcony wskutek współczesnego liberalnego iu- 
telektualizmu, Jest pan jednak w zasadzie czło 
wiekiem religijnym — mimo odrazy i licznych za: 
strzeżeń przeciwko obowiązującemu rytuałowi. 
Nie ma pan jednak racji: proszę spójrzeć na swą 
pracę zawodową. Przekona ona pana o tym, że 
nawet wymiar sprawiedliwości ma swe zewnętrzue 
formy, etykietę i szatę... 


Pełen zaufania opowiadałem mu o swych wąt- 
pliwościach: o swej fałszywej sytuacji w tej atmo 
sferze, przesiąkniętej fanatyzmem, ograniczonymi 


przesądami i ciągłą bojaźnią przed tym, „co inni 
powiedzą”, 
'— Rozumiem pana — odpowiadał mi — i chrę 


panu dobrze poradzić. Niech pan opuści Burgos. 
Pańska struktura duchowa jest nieodpowiednia dlą 
tego klimatu. Może pan jeszcze przebywać tu, 
m. nami, bowiem dyskutujemy ze sobą szczerze, 


głosy przeciw religii, niech pan sobie przypomni 
wówczas, że my wierżymy szczerze i 
Mówą ludzie o rewolucjach, buntach — wszystko 
to nas nie dotyczy. Wielokrotnie władze, w oba- 
wie o nas, poczęły przysyłać wojska dla naszej 
obrony. Odpowiadaliśmy zawsze jedno i to samo. 
niepotrzebna nam jest obrona, bo nie mamy wro- 
gów. A nie mamy wrogów, bo nie okazywaliśmy 
nienawiści ludowi, tylko opiekowaliśmy się nim 
ı rozumieliśmy go. Codziennie setki ubogich otrzy 
mują tu pożywienie i dach nad głową, którego im 
odmawiano w mieście. Nie boimy się ludu... 


Tak rozmawiał ze mną Ojciec Prokurator w ma 
ju 1936 roku. Zaś w lipcu wybuchła już powstanie 
— i długi czas nie odwiedzałem klasztoru. 


Zajęcia mego urzędu wzrosły niezmiernie w okre 
sie wojny domowej i nie pożostawiły mi czasu 
dla mych dyskretnych wycieczek. Zresztą dano 
mi oficjalnie znać, iż co niedziela powinienem sta- 
wiać się, wraz z podlegiym mi personelem, na uro 
czystej mszy. 


Rozkaz musałem wykonać. I podczas tej uroczy“ 


stej i wspaniałej mszy w obecności tłumów woj- 
skowych, spoglądając na ołtarz, wokół którego 


uczciwie. ` 


| Karotewska 48. 


Er ATAOE T K JSE NAE ROES 
Łódźka Fabryka Parasoli 
Ch. Petarzylie 


Łódź xowomiejska 20 front 
Przyjmuje sią także reperacje i pok yda 


ołtarza — a wszystko to napełniało mnie smutkiem 
i odrazę% 
= 

Pewnego dnia, a było to 20 września roku na | 
stępnego wróciłem do klasztoru, ale już w charak: | 
terze urzędowym, dla spełnienia wraz z całyn| 
sztabem sądowym swego ponurego obowiązku; ni- 
gdy owej wizyty nie zapomnę, nigdy.. 

O godzinie 1-ej po południu tak, jak zdarzało się 
co dnia, wezwano sędziego śledczego celem doko 
nania ekshumacji trupa. Jeszcze jeden trup z tych 
licznych, jakie odnaleziono w owych dniach. Zdzi 
wiło nas natomiast bardzo miejsce, gdzie go zna- 
leziono. Chodziło bowiem o klasztor de Miraflores 

Serce nabrzmiało z bólu, gdy znów kroczył , 
ścieżkami ogrodu klasztornego. Uczekiwał już das yy 
tam Ojciec Prokurator, który przyjął nas niezwy- | 
kle serdecznie. Szczególnie wiele serca okazał, wi- 
tając się ze mną. Zrozumiałem szczerość oraz jů 
tencję jego powitania, Mnich zapewne domyślali 
się, że mimo umiarkowania moich przekonań libe | 
ralnych, mogły się one dla mnie okazać fatalnym 
w owych dniach fanatyzmu klerykalnego. 

(c. d. n.) 


L. BERMAN 


specjalista chorób wanarycznych, 
skórnych i Szksualnych 
Telefon 


Cegiein-ana 15 14.07 


przyjmuje od 8 11 i o4 4=8 w. 
niedz ele 1 Św'ęia od 9— 1 „a =m- 


dla niezamożtyeń ceny lecznicawu. 


Dr. |. Nadel 


AKUSZER-SINEKOLOG 


przyjmuje od 10—12 i od 4—8 w, 


Andrzeja 4, tel. 228-92 


Ra ośtatniej 


zali 
HALL 
ATAKI LOTNICZE JAPONCZY. 
KÓW 
Eskadry samolotów japońskich 
bombardowały wczoraj liczne mia 
sta położone na wybrzeżu, M. in. 
rzucono bomby na Czuczau, Fu. 
czau i Amoy. Obserwatorzy japon 
scy twierdzą, iż podczas tego więl 
kiego raidu samolotów japońskich 
zniszczono liczne samoloty chiń- 
skie. Japończycy stracili tylko dwa 
aparaty, (PAT). ' 


NOWY MINISTER SPRAW 
ZAGRANICZNYCH ANGLII 

W iondyńskich koiach politycz- 
nych krążą pogioski, iż prawdo- 
podobnie w ciągu najbliższych go- 
dzin nastąpi oficjalna nominacja 
lorda Faliiaxa na ministra spraw 
zagranicznych, ą bylego podsekrę 
tarza do spraw incii Butlera zaj- 
imującego obecnie stanowisko pod 
sekretarza Stanu w Ministerstwie 
Pracy na podsekretarza stanu w 
Ministerstwie Spraw Zagranicz- 
nych. Foreing Office będzię repre- 
zentowane w Izbie Lordów przez 
lorda Faliiaxa i parlamentarnego 
potsekretarza Stanu lorda Ply- 
mioutha, a w Izbie Gmin przez pod 
sekretarza stanu Butlera. (PAT). 

LONDYN (PAT), — O¥cjainie 
opublikowano nominację lorda Ha 
lifaxza na ministra, zaś lorda But. 
lera na wiceministra spraw zagra. 
nieznych, 

WYBORY W ESTONII 

W piątek zakończyły się wybory 
do parlamentu estońskiego. Frek- 
wencją giosujących obliczaną jest 
przeciętnie na 70 procent we 
wsiach i na 60 procent w miastach. 
Dotychczasowe rezultaty są nastę 
pujące: na ogólną liczbę 80 man- 
catów — 60 uzyskał „Front Ludo- 
wy“ a 19 inne ugrupowania (brak 
jeszcze jednego mandatu). 

Wszyscy ministrowie którzy kan 
dydowali z „Frontu Narodowego", 
a mianowicie minister gospodar- 
stwą Selter, rolnictwą Tupits, ko- 
mumikacji Wiitak, gospodarki spo. 
łecznej Kask zostali wybrani. Po- 
nadto automatycznie z braku kontr 
kandydata przeszedt premier. Z 
kandydatów poza „Frontem Na- 
rodowym“ przeszli b. prezydenci 
państwa Toenison, prof. Piip oraz 
b. przewodniczacy dawnego par- 
lamentu Sposr. Z postów wybra- 
nych z poza „Frontu“, 3-ch należy 
do partii Vabs (nacjonaliści), sie- 
dmiu do b. partii socjalistycznej i 
4-ch do b. bartii centrowej. 


Kino CZwiĘękow u 


CORSO 


Początek w dnie powsz. o godz. 4-ej. 
w soboty i niedziele o godzinie 12.ej. 


Cony ed 
groszy 


CAPITOL 


wyświetla najprzedniejsze filmy Il! 
PASSŁ-FARNIUUTS i BILETY 
WOLNEGO WEJŚCIA NIEWAŻNE! 
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rej w ortecyfle pończoszniczyn Wodazile 16 


W ciągu dniu wczorajszego sy- 
tuacja strajkowa w przemyśie ko- 
tonowym i pończoszniczym nie 
uległa żadnym zmianom, 

Strajk objął z» małymi wyjątka. 
mi całkowicie obie gałęzie pro- 


dukcji pończoszniszej. Przebieg 
strajku jest cakowicie spokojny. 
Należy napiętnować kłamstwa 


„Orędownika*, który w nikczein. 
ny sposób wprowadza dywersję, 
podając że strajk się załamuje. 
Wbrew fabrykantom i „Pracy Pol 
skiej“ strajk wspaniale się roz- 
wija. Robotnicy nie zdadzą się na 
pastwę wspaniałomyślności fabry- 
kanckiej, lecz wytrwają do końca 
w. walce. 

Od tygodnia trwał w Aleksan- 
drowie strajk okozo 1000 robotni- 
ków. Dwukrotne konferencje nie 
dały wyniku, dopiero wczoraj po 
kilkugodzinnej dyskusji pod prze- 
wodnictwem inspektora pracy 
osiągnięto porozumienie i podpi- 
sano układ na następujących wa. 
runkach: płace zostają podniesio- 
ne o 7 i pół proc, umowa obo- 
wiązuje na 6 miesięcy od daty 
podpisania, z prawem automa- 
tycznego przedzużenia na dalszy 
okres, przemysłowcy zobowiązują 
się, że w razie przyznania w Ło- 
dzi dla pończoszników wyższych 
stawek podwyższą płace do tych 
granic. Praca zostanie pódjęta 
najprawdopodobniej dopiero w po 
niedziałek. 

Równocześnie z pończosznika- 
mi strajkowało w Aleksandrowie 
200 formiarzy pończoch. Na odby- 
tej onegdaj konferencji pod prze- 
centowej, ruszyły formiarnie za. 


ŁODZI 


TĚLU SE 


wodnietwem inspektora pracy ro 
botnikom została przyznana pod- 
wyżka wynosząca 16 groszy na 
tuzinie pończoch. Układ podpisa. 
no na okres 6 miesięcy z prawem 
przedłużenia. 


FORMIARNIE ZOSTAJĄ UNIE. 
RUCHOMIONE Z POWODU 
BRAKU TOWARU 

W związku z zawarciem umowy 
zbiorowej oraz przyznaniem ro. 
botnikom  formiarzom w fabry- 
kach pończoch podwyżki 5-pro- 


ANI 


z TRPCJE TI RRESSZENIA 


nui 


'obkowe gi które, jak, wia 
domo, były nieczynne przesz™e 
miesiąc czasu. jednakże już obec- 
nie w kilka dni po podpisaniu 
umowy zostaje znacznie ograni. 
ezona produkcja. Liczą się z tym, 
że w związku z trwaniem strajku 
w fabrykach kotonowych i produ- 
kujących na maszynach okrągłych 
formiarnie, zajmujące się wykañ- 
czeniem pończoch, z braku ma. 
ieriału siłą rzeczy będą musiały 
przerwać pracę. 


GRZANIE RAWA 


ZYSKAC LAIN. KDT W! ETZRTZZENI TY RED RLZ 


K BRERA 


Wariat "RPMA 


Hr. 52 


-melay komin runet 2a gmach fabryezay 


1 roboinica zabita, 3 rannych 


W dniu wczorajszym «koło godziny 
10.30 na terenach fabryki wykończalni 
i farbiarni Juliusza Lohrera, przy ul. 
Limanowskiego 12” i Hipotecznej 4 zda- 
rzył się nienotowany wypadek zawale: 
nia się komira fabrycznego. 

W czasie gdy w fabryce zatrudnio- 
nych było około 140 robotników. nagle 
rozległ się łoskot i w całym budynku 
pojawiły sij kłęby kurzu i dymu. 

Nastąpiła panika i robotnicy szybko 
rzucili się do ucieczki. 


WZORY a ASI ZE SI R OE RZEZ O ZYD O ZOZ CZE POZO CI CEE 1 TOO PORZE OAZY TA 


Mestyciane warunki pracy W „opółóieiczej fia il 


Pisaliśmy już w swoim czasie o 
swoistych stosunkach w t. zw. 
„Pierwszej . Spółdzielczej Tkalni 
Zarobkowej”, mieszczącej się przy 
ul. Wólczańskiej 128, 

Spółdzielnia ta zdobyła sobie wie 
lu sympatyków wśród... fabrykan- 
tów, którzy zwracali się do swych 
robotników z propozycją założenia 
podobnej „spółdzielni pracy“, 

Jednakże roboinicy nie bardzo 
się kwapią do takich „spółdziel. 
czych“ warunków pracy. Wymie- 
niona spółdzielnia nie stanowi wzo 
ru zachęcającego do naśladownic- 
twa. 

Piękna idea spółdzielczości zos- 
tała powtórnie wypaczona w -tej 
tkalni. Połega ona przecież nie na 
tym tylko, by robotnik stał się po- 


oraz ułatwieniu warunków pracy,| nych przedsiębiorstwach, 


Tymczasem w „Spółdz. Tkalni Za- , stosunku do stawek ustalonych w | 
robkowej” dzieje się wprost przeci | poprzedniej umowie. I jedynie wte 


wnie. W sprostowaniu umieszczo- 
nym przez tę instytucję w „„Łodzia- 
ninie* w odpowiedzi na nasz arty- 
kuł p. t. „Ci co paczą ideę spół- 
dzielczości*, stwierdza ona, iż w 
myśl orzęczenia nadzwyczajnej ko- 
misji rozjemczej podniesiono zaro- 
bki członków 0 104. 

Jednakże nie zaprzecza — i nie 
może temu zaprzeczyć, — iż stawki 
wypłacane czionkom przy tygodnio 
wyn rozliczeniu są niższe od umo 
wanych, wobec czego 10% podwyż- 
ka jeszcze nie oznacza faktycznie 
wykonania orzeczenia Komisji Roz 

jjemczej. Kierownictwo spółdzielni 
| z catą pewnością rozumie tak pry- 


dy sprostowanie byłoby zadawala 
jące, gdyby 10% podwyżka zostałą 
zastosowana w spółdzielni po u- 
przednim wyrównaniu stawek do 
poziomu umownych, 

Powoływanie się na wydatki jn- 
westycyjne, w naszych oczach, nie 
podnosi prestiżu spółdzielni, Bo- 
wiem żaden przedsiębiorca nie po- 
trąca z zarobków robotniczych ko 
sztów inwestycji, fabrykacji lub 
handlowych, 


lecz w j kie obrażenia ciala. 


Dopiero na podwórzu stwierdzili, ża 
buk powstał wskutek zawalenia się 32 
metrowega komina fabrycznego. 

Z gruzów fabryki, na którą zwalił się 
komin słychać było jęki, Komin upadł 
na budynek, mieszczący susząrnię ‘ég 
siadującej z kotłownią. 

Natychmiast pospieszono na ratunek 
i z pod gruzów wydobyto dwie roboteid 
ce, 36-letnią Apolonię Rystową, żam.. 
przy ml. Limanowskiego 153 i 20-letnią 


Franciszkę Błażejewską, zam. przy ul. 


Drukarskiej 4. 

Wezwano natychmiast pogotowie, le- 
karz którego stwierdził u Rystowej sil- 
ne poparzenie i zdarcie naskórka gło- 
wy wraz z włosami, tudzież inne cięż- 
Ranną Rystową zau 
mierzano przewieść do szpitala Betleem, 
lecz w drodze zmarła w karetce pogo- 
towia. - 

Błażejewska odniosła dwie głębokie 
rany głowy oraz silne poparzenia cid» 
u. Przewieziono ją do szpitala ubez. 
pieczalni. 

Ponadto ranni zostali Z4-letnia Hele- 
na Włodarska, zamieszkała przy uł. 
Szopena 3 i urzędnik firmy 53-letni Ro» 
bert Feifer, zamieszkały przy ul. Strzeł. - 
ców Kaniowskich 12. 


Na miejscu wypadku przybyła komi. 


Pozosiawiając badanie przyczyn | sja śledcza oraz przedstawiciele władz. 


odpowiednim związkom spółdziel. 


Zaalarmowana została straż celem - za- : 


czym, stwierdzić musimy, iż fakt | pezpieczenia zwalisk i usunięcie ich, zd: 
podstawowy otrzymywania przez | chodziła bowiem obawa, że inni robot- 
robotników mniejszych tygodnió. | niey pozostali pod zawalonym budyn: 


siadaczem udziału, lecz na podnie- | mitywną kwestię, iż orzeczenie nie 


sieniu jego zarobków realnych 
przez wyrugowanie zysku kapitali 
stów prywatnych i na ulepszeniu 


| 


polegało na wprowadzeniu 10% pod 
wyżki w stosunku do stawek kon- 
kretnie istniejących w poszczegól- 


KINO 


„TON“ 


KOPERNIKA 16 
Tel. 140-72 ` 


MOTTO: W zaułkach wielkiego miasta, w cieniu drapaczy chmur 
i na peryfenach jednakokwitnie m łość prosta i wielka. 


DZIEJE MIŁOŚCI, KTÓRE WZRUSZA DO GŁĘBI! — PEŁNE ZDARZEŃ 


I SENSACJI! 


„ZYCIE ULICY ** 


Reżys 22 Frank Borzage! W rolach gł. LUIZA RAINER I SPENCER TRACY 


Dzwiekowy Kino-Teatr, 


„URANIA 


Początek codziennie o godz. 4.ej 


w soboty, niedziele i święta o p. 


FO raz. p.utwszy 
w Łodzi! 


Wie'ki podwójny 


program 


1. 


Fm brawury i bohaterstwa, Najw gk] PO RAZ PIERWSZY W ŁODZI 


"zą sensacja bieżącego sezonu p, 


GWYyYCErzZe stepu 


W roli gł. śpiewający cowboj 
BOB BAKER 


Kochankowie tróopieni przez policję ..! 


Na pełnym morzu.. S. O, S. 


Historia jednej nocy 
W roli gł. CHARLES BOYER 
i JEAN ARTUR. 


w 
wstrząsający 


g. 


DZIŚ POWTÓRZENIE WSPANIAŁEJ PREMIERY! 


ULUBIENICA WSZYSTKICH bohaterka filmu „PENNY! DEANNA DUEBIN 


oraz słynny dyrygent 


Ceny miejsc na wszystkie seanse cd 54 gr. 


Dziś i dni nastepnych! 


Film najnowszej produkcji 


„i OŚ R l 


wzruszający dramat wg. powiesci Maurycego Dekobry 
W roli gł. porucznik SERGILCZ POLENOW 
"Passe-partouts i bilety ulgowe nieważne. 


francuskiej p. t. 


| 


ponadto TYLKO U NAS można zo- 
baczyć całkowity reportaż filmowy z 
uroczystośc., która się odbyła 15 bin. 
w Legionowie, wręczenia WOJSKU 
|FOLSKIEMU BALONU OBSERWA 
|CYJN£EGO, SPADOCHRONÓW i NA 
MIOTÓW, przez radę nadzorczą i za 
[rzad Widzewskiej Marufaktury S. 
A. w Łodzi. 


LUT siRAMCENLÓW 
rolach głównych: PETER, LORRE, HELEN WOOD 


dramat lotnika 


Zamaskowany eżdz:ec 
w zoli siównej: Ken MAYNARD 
«oczątek o 


Niecodzienna emocja! Napięcie! 


4-ej w soboty i niedziele o g. l2-ej. Ceny od 50 gr. 


LEOPOLDSTOKOWSKI w rewelacyjnym filmie reż, H. Kosterlitza 


„ICH STU I ONA JEDNA“ 


K:NO TEATR 


MIRAŻ 


1 LSTUPAUA i6 


FEE 0 zz nz OR, 


Z Z O A Z ZZ 


ORKIESTRA SYMFONICZNA 


«— Dziś i dni niastąpiych ! 


Monumentalny film wg. riesmiertel 


Pocz. 0 4-2 


wek w spółdzielni, niż to ustala u- 
mowa zawarta z  fabrykantami, 
znajduje się w sprzeczności z inten 
cją ruchu spółdzielczego, 

Ale ostatnio zaszedł jeszcze bar- 
dziej oburzający fakt. 

Spółdzielnia zastosowała system | 7 
pracy, polegający na tym, iż każ- 
dy robotnik pracuje, co drugi dzień 
dodatkową drugą zmianę, czyli 9 
zmian tygodniowo po 7 godzin. 

Przy czym dla zwiększenia ra- 
cjonałizacji pracy praca nie odby- 
wa się ciągle przez 14 godzin-(2 
zmiany po 7), lecz z przerwą. Mia- 
nowicie trwa od 6 r. do g. 1 p.p. i 
od g. 8 w. do 3 r. 

Takiego systemu pracy niema w 
żadnym przedsiębiorstwie kapita- 
listycznym; żaden zorganizowany 
robotnik nie zgodziłby się na to. 

Jest rzeczą nie do pomyślenia, 
aby działacz spółdzielczy, mógł uz- 
nać taki system pracy za właści. 
wy. To też nie wątpimy, iż sprawa 
ta wywoła reakcję ze strony dzia- 
iaczy spółdzielczych. 


REIPI NI O PRET 


Z teatrów 


TEATR POLSKI: Dziś o godz. 4 
pp. „Gałązka rozmarynu“ a o g. 
8.30 w. „Dr. Berghoi przyjmuje od 
2 do 4", 

TEATR KAMERALNY: Dziś o g. 
8.30 „Azais“ ż Kazimierzem Juno- 
szą - Stępowskim, 

TEATR POPULARNY. Dziś o g. 
7.30 „Mecz małżonki". 


xj- 


kiem. Nie stwierdzono jednak żadnych 
dalszych ofiar w ludziach. 

Władze śledcze w pierwszym 'rzędzie 
przystąpiły do zbadania budowy. komi- 
na, który wzniesiony został przed 16 la- 

ty do wysokości 24 metrów. 

W roku 1935 komin ten został nas. 
prawiony i nadhudowany do wysokości 
32 metrów, 

Od kilku dni zwrócono uwagę, że ko. 
min pochylił się nieco; nie przypiszcza- 
no jednak, iż zawali się. Wczoraj ko: 
min na wysokości 12 metrów od funda- 
mentów załamał się i 20 metrowej dłu» 
gości wierzchołek komina zwalił cię, na 
rezerwuar, umieszczony na wysokości 
dwupiętrowej, na jednopiętrowy gmach, 
gdzie mieści się suszarnia, oraz na 
kotłownię. 

Pod siłą ciężaru SEA waży 
komina zawaliła się klatka schodowa, 
dach nad kotłownią, która wskutek te- 
go uległa częściowemu zniszczenia, jak 
również zawalił się dach nad suszarnią, 
po czym przybity został strop i maszy- 
ny runęły na parter, gdzie mieściła się 
wykończalnia. 

Zabita Rystowa zatrudniona Hs pray 
ramówni i wskutek zawalenia się stro 
pu runęła z maszyną na' parter,. gdzie 
poraniony został urzędnik Feifor i Wło- 
darska. > 

Z powodu tej katastrofy zakłady 
Lohrera zostały unieruchomione; wskte 
tek czego 140 ade EK: bez 


pracy. 


| BRET UPSY OWO I UA ROT Z ZO PZK EZR REKE 


W pozostałych rolach: ADOLF MENJOU— ALICE BRADY 


LADELNII. W REPEK UARZE: 


MOZART, LISZT, CZAJKOWSKI, VERDI i inni. 


nej powieści M. Twaina p- t. 


Książeiżebrak 
W rolach głównych: 


ERROL FLYNN oraz Bracia MAUCH 


DJ no-Featr, 


PRZEDWIOŚNIE 


ul. zeromasiiego 74-75, tel. 
Dojazd tramwajami 0, 5, 
rogu Kopernika i 


a deal kino 


RAKIETA 


tel. 141-22. 


žiś i dni synek 


Sientiew:cza 40, 


DZiś I DNI 


PORT ARTURA 


129-38 
6, 8, do 


Żeromskiego. 


WILLY FORSTA 


| Najcelniejsza dzieło 


produkcji wiedeńskiej, 


mówione 


i śpiewane po niemiecku. 


W roach 
głównych: 


Początek w- dni powsz, o g. 4, 


Oiga Czechowa, Hortense Raky, Willy Eichberoe, Kans Moser i Werner 


w niedziele į święta o g. 12 wpol 


NASTĘPNYCH NAJLEPSZY FILM SEZONU 


Następny prożzam: Bziewczęta z dowolipex 


dziele nieważne. 


Ceny miejsc: I m. 1:09, II m. — 90 gr, III m. 50 gr. Rx ad ulgowe 
po 70 gr. z prawem zajęcia dowolnego m sjees, w cni 


fwiążocznie ` nie- 


Początek przedstawień w dni powszednie o godz. 4.ej, w niedzielę i Świę: 
ta o godz, 12-ej. 


BURGT 


Uśm ech i Szy Wiednia) 


Kraus 


Nie pićłwszy senas- wszystkie miejsca po 54-gr. 


Udbiio w drukarni „Roboinika, 


Warszawa, Warecka 7, 


